
12 bm. - plenarne 
posiedzenie Sejmu

Prezydium Sejmu postano­
wiło zwołać 6 posiedzenie Sej­
mu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej na 12 bm. Posiedze­
nie rozpocznie się o godz. 10.

Porządek dzienny posiedze­
nia przewiduje:

— Sprawozdanie Komisji 
Gospodarki Morskiej i Żeglugi 
o rządowym projekcie ustawy 
o ustanowieniu polskiej strefy 
rybołówstwa morskiego;

— Sprawozdanie Komisji 
Komunikacji i Łączności o 
rządowym projekcie ustawy o 
zmianie ustawy o kolejach;

— Sprawozdanie Komisji O-
światy i Nauki o 
projekcie ustawy 
ustawy o Polskiej 
Nauk. (PAP)

rządowym 
o zmianie 

Akademii

Ponad 1 200 tys. 
członków ZMS
Jak wynika z danych zebra 

nych ostatnio przez ZG ZMS, 
Związek Młodzieży Socjalisty­
cznej liczył 1 stycznia br. 
1.216.899 członków, skupio­
nych w 46.881 kołach. Liczba 
ta wskazuje na wysoki sto­
pień zorganizowania młodzie­
ży, w tych bowiem środowi­
skach, gdzie działa ZMS jest 
ogółem 2.708.576 osób w wie­
ku 16 — 18 lat.

Ok. 58 proc, ogółu członków 
organizacji stanowi młodzież 
pracująca, ok. 35 proc. — mło 
dzież szkolna, a ponad 6 proc. 
— studenci. Do organizacji na 
leży obecnie 576.278 dziewcząt. 
Ponad 128,5 tys. ZMS-owców 
jest jednocześnie członkami 
partii, a w ubr. 39.850 człon­
ków rekomendował ZMS w 
szeregi PZPR. (PAP)

W NRF za „publiczną 
obroną" Defreggera

Komisja prawna i konstytucyjna 
bawarskiego Landtagu zajęła się w 
środę sprawa osławionego mona­
chijskiego biskupa — sufragana 
Defreggera. który jako kapitan 
Wehrmachtu polecił wymordować 
zakładników we włoskiej miejsco­
wości Filetto w roku 1944.

W toku obrad komisji nad pro­
wokacyjnym wnioskiem deputowa 
nych neonazistowskiej NPD, doma­
gających się generalnej amnestii 
dla wszystkich zbrodniarzy wojen­
nych, wystąpił również deputowa­
ny z ramienia CSU, Alfons Gass- 
ner, domagając się „publicznej o- 
brony” Defreggera. (PAP)

Obchody 25 rocznicy 
ONZ w San Francisco?

Komitet’ obywatelski San 
Francisco wystosował na rę­
ce sekretarza generalnego 
ONZ U Thanta, pismo z za­
proszeniem do zorganizowania 
w czerwcu br. obchodów 25 
rocznicy ONZ w tym mieście.

Jak wiadomo właśnie w 
San Francisco w czerwcu 
1945 r. została uchwalona i 
podpisana Karta NZ. (PAP)

□SOOA
5 bm. będzie zachmurzenie duże 

z lokalnymi większymi przejaśnie­
niami, miejscami opady.

Temperatura maksymalna od 
plus 2 st. do plus 5 st. Wiatry dość 
silne i silne, zachodnie.

Współpraca w UNESCO
4 bm. przyjechał do Warszawy, 

na zaproszenie Polskiego Komite­
tu do spraw UNESCO, Wasilij Wa 
chruszew, sekretarz generalny Ko 
mitetu do spraw UNESCO Zw. Ra 
dzieckiego. W czasie tygodniowej 
wizyty w Polsce — gość radziecki 
zapozna się z pracą Polskiego Ko 
mitetu d/s UNESCO.

Przesłuchanie
von Thaddena

Komisja śledcza Landtagu Hesji, 
utworzona w celu zbadania dzia­
łalności tzw. „służby porządko­
wej” neonazistowskiej NPD, ze­
brała się w środę w Wiesbaden. 
Przesłuchała ona jako głównego 
świadka szefa NPD, Adolfa von 
Thaddena.

Kredyty dla Argentyny
We wtorek podpisano w Buenos 

Aires porozumienie między Argen 
tyną i NRF, na mocy którego 
Niemcy zachodnie udzielą Argen­
tynie technicznej i finansowej po 
mocy w eksploatacji i przeróbce 
złóż minerało-niemetalicznych.

MII
■■■■■

G. żarna u? nnf

W zachodnioniemieckim okręgu Sauerland zanotowano kilka 
wypadków czarnej ospy. W styczniu br. w miejscowości Me- 
schede na tę chorobę zmarły dwie osoby. Do miasteczka przy­
byli przedstawiciele Światowej Organizacji Zdrowia aby zna­
leźć środki zapobiegające rozprzestrzenianiu się choroby. 4 bm. 
w tym okręgu przystąpiono do masowych szczepień. N/z: przed­

stawiciele Światowej Organizacji Zdrowia w Meschede.
CAF — UPI — telefoto

Międzynarodowa konferencja 
parlamentarzystów w Kairze

Przemówienie A. Starewicza

Przewodniczący polskiej grupy Unii Międzyparlamentar­
nej, poseł Artur Starewicz, wybrany został na międzyna­
rodowej konferencji parlamentarzystów w Kairze, sprawoz­
dawcą Komisji Politycznej. We wtorek wygłosił on prze­
mówienie na posiedzeniu tej komisji.mówienie na posiedzeniu tej

Nawiązując do agresji roz­
pętanej przed 2 i pół łaty 
przez syjonistyczny rząd Iz­
raela przeciw sąsiednim naro­
dom arabskim, poseł A. Sta- 
rewicz oświadczył:

jarzmić narodów przebudzonych 
do wolnego życia.

LIST
We wtorek 

dzynarodowej 
mentarzystów

RUSSELLA 
wieczorem na mię- 
konferencji parla- 

w Kairze poświęco-
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W ZRA powstaną obywatelskie
komitety walki zbrojnej

Dwukrotny nalot na pozycje izraelskie
Samoloty egipskie dwukrotnie atakowały w środę pozy­

cje izraelskie wzdłuż Kanału Sueskiego. Myśliwce bom­
bardujące ZRA po raz pierwszy zaatakowały pozycje iz­
raelskie na południe od jezior Gorzkich, a w kilka godzin 
później dokonały nalotu na “

uwagę członków Rady na

mailit
rejon Ferdan na północ od Is-

Agresorzy ponieśli znaczne 
straty w ludziach i sprzęcie.

We wtorek odbyło się po­
siedzenie Komitetu Centralne 
go Arabskiego Związku Socja 
listycznego. Prezydent ZRA,

Naser, dokonał 
glądu środków 
stawienia czoła

na nim prze- 
podjętych dla 

wzmożonym

„wzmożenie 
Syrii.

W kołach 
trick został 
lejna próba 
rzająca do

agresji” ze strony

ONZ ten izraelski 
oceniony jako ko- 
Tel Awiwu zmie- 
zrzucenia z siebie

Sytuacja w Irlandii 
nadal napięta

W związku z zamieszkami 
między ludnością katolicką i 
protestancką w Irlandii Pół­
nocnej od kilku dni znów roś­
nie napięcie.

W środę premier James Chi 
chester-Clark udał się do Lon 
dynu, aby przeprowadzić roz­
mowy z sekretarzem stanu d/s 
wewnętrznych W. Brytanii, Ja 
mesem Callaghanem. Utrzymu 
je sie, że ich celem będzie 
sprawa zwiększenia stanu po­
licji północnoirlandzkiej.

Na najbliższe dni zapowie­
dziano zorganizowanie nowych 
demonstracji. (PAP)

ostatnio atakom izraelskim na 
cele położone w głębi Egip­
tu.

Na posiedzeniu omawiano 
sprawę utworzenia obywatel­
skich komitetów walki zbroj­
nej. Mają one być powołane 
dekretem prezydenckim, w 
pierwszym stadium komitety 
te zostaną utworzone w rejo­
nach o ważnym znaczeniu 
strategicznym. W skład komi­
tetów wejdą ochotnicy, którzy 
są członkami Arabskiego 
Związku Socjalistycznego.

LIST KOSYGINA

odpowiedzialności, za zbrojne 
prowokacje przeciwko Syrii i 
innym krajom arabskim.

PAP

Ambasadorowie 
Radzieckiego, W.

Związku 
Brytanii

Rząd Izraela korzystając z 
politycznej i finansowej po­
mocy swych imperialistycz­
nych protektorów, z coraz 
większych dostaw nowoczes­
nej broni ze Stanów Zjedno­
czonych i innych krajów Za­
chodu, torpeduje wszelkie wy 
siłki na rzecz politycznego, 
pokojowego rozwiązania kon­
fliktu na sprawiedliwych za­
sadach, podsyca nieustannie 
napięcie przez zbrojne prowo­
kacje i operacje wojskowo- 
lądowe, lotnicze i morskie — 
przeciw ZRA, Jordanii, Syrii 
i Libanowi, przeciw bojowni­
kom palestyńskiego ruchu o- 
poru, licząc widać na to, że 
w ten sposób potrafi złamać 
wolę walki narodów arab­
skich. rozbić ich jedność, pod 
ważyć autorytet ich przywód­
ców, zmusić świat do uznania 
aneksji obcych terytoriów.

Są to rachuby równie krótko­
wzroczne, jak beznadziejne. W 
naszej epoce potężnych ruchów 
rewolucyjnych i wyzwoleńczych, 
nikomu nie uda się już siłą u-

nej kryzysowi bliskowschodniemu 
odczytany został list zmarłego w 
poniedziałek Bertranda Russella 
skierowany do konferencji. List 
nosi datę 31 stycznia br.

Rajdy bombowe w głąb teryto­
rium egipskiego nie skłonią ludno 
ści cywilnej do poddania, a wzmo 
cnią ich wolę oporu — stwierdza 
list. Taką lekcję trzeba wyciąg­
nąć ze wszystkich bombardowań 
lotniczych. Wietnamczycy, którzy 
przez lata cierpieli ciężkie bom­
bardowania amerykańskie odpo­
wiedzieli nie kapitulacją, ale ze- 
strzeliwaniem większej liczby sa­
molotów nieprzyjacielskich.

Dlatego też obecne ataki izrael­
skie zakończą się fiaskiem. Muszą 
one zostać zdecydowanie potępio­
ne przez cały świat. (PAP)

Gowon spotkał się 
z obserwatorami ONZ

Szef rządu federalnego Ni­
gerii, Yakubu Gowon przyjął 
we wtorek członków grupy ob­
serwatorów ONZ w Nigerii. 
Gen. Gowon i szef grupy mię­
dzynarodowych obserwatorów 
dokonali wymiany poglądów 
na sytuację w wyzwolonych re 
jonach kraju.

Przywódca nigeryjski wyra­
ził zadowolenie z obiektyw­
nych i konstruktywnych ra­
portów obserwatorów na te­
mat sytuacji w Nigerii, zaś 
szef grupy obserwatorów po­
dziękował rządowi Nigerii za 
pełną swobodę działania i za­
spokojenie wszystkich życzeń 
grupy obserwatorów. (PAP)

Francji i USA przekazali rzą­
dom tych krajów list premie­
ra ZSRR, Kosygina dotyczący 
sytuacji na Bliskim Wscho­
dzie.

DEMARCHE IZRAELA
Izrael w dalszym ciągu skła 

da propagandowe „demarche” 
w ONZ, aby odwrócić uwagę 
od bezustannych agresywnych 
akcji wobec sąsiednich krajów 
arabskich.

Przedstawiciel Izraela w 
ONZ skierował we wtorek do 
członków Rady Bezpieczeńst­
wa pismo, w którym zwrócił

Iran koncentruje 
wojska

na granicy z Irakiem
Ambasada Iraku w Paryżu 

oświadczyła w środę, że Iran 
skoncentrował na granicy z 
Irakiem znaczne oddziały woj­
skowe. Przedstawiciel ambasa­
dy stwierdził, że jego kraj u- 
czyni wszystko aby uniknąć po 
gorszenia sytuacji i dodał, że 
władze w Bagdadzie zwróciły 
się już do sekretarza general­
nego ONZ U Thanta z prośbą 
o przeprowadzenie w trybie 
pilnym śledztwa w tej sprawie.

PAP

Zjazd FPK 
rozpoczął obrady

W dniu 4 lutego w Pałacu 
Sportów im. Maurice Thoreza 
w Nanterre pod Paryżem roz 
poczęły się obrady XIX Zjazdu 
Francuskiej Partii Komunisty

I Dostawy dla 23 państw

Umowa o współpracy 
w hutnictwie PRL-CSRS

3 bm. podpisana została w 
Rzece pod czeskim Cieszynem 
umowa o współpracy technicz- 
no-naukowej w dziedzinie hut 
nictwa między PRL i CSRS.

Umowa obejmuje współpra­
cę między zakładami hutniczy­
mi obu krajów, a także insty­
tutami naukowymi i badaw­
czymi oraz zarządami i dyrek­
cjami na wszystkich szcze­
blach. (PAP)

cznej.
Porządek obrad 

stępujące sprawy: 
1) Referat członka 

nego, sekretarza

obejmuje na-

Biura Politycz 
KC FPK G.

Marchais — „Walka przeciwko 
władzy monopoli, na rzecz zjed 
noczenia sił robotniczych i de­
mokratycznych w walce o de-
mokrację rozwiniętą i 
styczną”.

2) Referat członka Biura 
nego KC FPK — E. 
„Dyskusja nad tezami 
ich uchwalenie”.

socjali-

Politycz 
Fajona 

partii i

3) Wybory kierowniczych orga­
nów partii.
Na XIX Zjazd FPK przyby­

ło około 60 delegacji partii ko 
munistycznych i robotniczych 
w tym delegacja polska.

PAP

Na ten cel NRF udzieliła Argen­
tynie kredytów w wysokości 50 
min marek.

O. Winzer u L. Sztrougala
Przewodniczący rządu CSRS L. 

Sztrougal przyjął we wtorek prze 
bywającego z wizytą w Czechosło 
wacji ministra spraw zagranicz­
nych NRD O. Winzera.
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Ekspansja Japonii?

RADk 
INF 
PAP 
W

W środę opuściła Tokio, udając
się do szeregu państw afrykań­
skich japońska delegacja gospo­
darcza. W skład delegacji wcho­
dzą kierownicy największych to­
warzystw przemysłowych i handlo 
wych Japonii.

Wybory w Kostaryce
Według wstępnych danych, zwy 

cięstwo w wyborach powszech-

Wzrasta portfel zamówień 
polskich stoczniowców

Statki budowane w naszych stoczniach i zaprojektowane 
przez polskich konstruktorów cieszą się coraz większym uzna- 
naniem armatorów państw zachodnich.

PONIEDZIAŁEK, 5 LUTEGO 1945 ROKU

nych, które odbyły się 1 lutego 
br. w Kostaryce odniosła Partia 
Wyzwolenia Narodowego i prezy 
dentem kraju w okresie 4 najbliż 
szych lat będzie 63-letni Jose Fi- 
gueres Ferrer przywódca tej par 
tii.

Strajk w Mediolanie
We wtorek zamknięte zostały 

obydwa lotniska mediolańskie — 
Malpenesa i Linate, ponieważ pra 
cownicy ogłosili strajk.

Domagają się oni poprawy wa­
runków bytu i lepszych warun­
ków pracy.

Odzwierciedleniem tego jest 
m. in. portfel zamówień na­
szych stoczni i podpisanie przez 
„Centromor” w 1969 r. 7 kon­
traktów na dostawę statków 
dla krajów zachodnich. Pod 
tym względem miniony rok był 
rekordowy.

Kontrakty, podpisane m. in. z 
armatorami Norwegii, Turcji, In­
dii, Francji i Kolumbii opiewają 
na budowę 31 statków o łączr!vm 
tonażu 403 tys. DWT. Ich dostawa 
przewidziana jest na lata ,1971—73. 
Warto podkreślić, że na liście od­
biorców polskich statków po raz 
pierwszy znalazł się nowy kon­
trahent — Kolumbia. 23 bande­
ra korzystająca z usług naszych 
stoczni. (PAP)

Satelita USA
Z bazy Vandenberg w Kalifor­

nii wystrzelono satelitę „Sert-2”, 
na którego pokładzie zainstalowa 
no w celach eksperymentalnych 
tzw. silniki jonowe. Głównym ce 
lem tego eksperymentu będzie wy 
próbowanie tych silników, które 
być może zostaną w przyszłości u- 
źyte przez Amerykanów jako na­
pęd statków kosmicznych porusza 
jących się w próżni. (PAP)

Wiatrach - wiatr orawski 
i deficyt śniegu

W Tatrach wieją w ostatnich 
dniach bardzo silne wiatry, które 
nieustannie zmieniają kierunek. W 
środę wiał tu wiatr zachodni zwa­
ny orawskim, który osiągnął w 
podumchach prędkość 20 m na se­
kundę.

W środę w południe pokrywa 
śnieżna na Kasprowym Wierchu 
miała 70 cm grubości. Warto zazna 
czyć, że grubość tej pokrywy jesz- 
sze ani razu nie przekroczyła w br. 
iednego metra. Takiego deficytu 
śniegu nie było w Tatrach od wie-

Wojska radzieckie wydzielone do wyzwolenia Poznania sy­
stematycznie łamały opór hitlerowskiej załogi „Festung Posen" 
oszukiwanej przez dowództwo, iż nadciąga odsiecz.

Z pułków 74 dywizji gwardii gen. Bakanowa, 236 pułk zakoń­
czył likwidację oporu Niemców w rejonie placu Świętokrzy­
skiego (dziś Wiosny Ludów) oraz opanował południową część 
Alei Marcinkowskiego, obezwładniając obronę Niemców we 
wschodniej części placu Wolności. Przy tym niemiecka załoga 
przekształconej w punkt oporu Biblioteki Raczyńskich - odpa­
liwszy pierwszy „pancerfaust", spowodowała samobójczą deto­
nację pozostałych pancerzownic nagromadzonych w gmachu. 
Natarcie na zachodnią część Starego Miasta rozwijano teraz 
po kilku osiach: Paderewskiego — Ludgardy i Zamkową; Szkol­
ną — Rynkową - Masztalerską, a ponadto Klasztorną — Ślu­
sarską (240 pułk) oraz Wielkimi Garbarami. Tu jeden z oddzia­
łów 226 pułku zdołał przebić się w rejon Mostu Chwaliszew- 
skiego.

Jednocześnie przez zachodnią część śródmieścia nacierały 
pułki 27 dywizji gwardii gen. Glebowa, m. in. podejmując te­
goż 5 lutego walki i o zachodnią część placu Wolności.

O ile więc pas fortów wokólmiejskich wojska radzieckie prze­
łamały w ciągu jednodniowego szturmu, śródmieście zdoby­
wać musiały w toku żmudnych i obfitujących w straty walk. 
„Sukces” hitlerowców w postaci przedłużania własnego oporu, 
był konsekwencją barbarzyńskiego wykorzystywania przez nich 
substancji miejskiej. Przyznawał to później w swej relacji pier­
wszy z komendantów „Festung Posen” gen. Mattern (w tym 
czasie dowodzący - jako podkomendny swego następcy gen. 
Gonella - staromiejskim zgrupowaniem niemieckim. „Broniący 
się czynili wszelkie wysiłki, by utrzymać przedpole centralnego 
dzieła (Cytadeli). Zdawali sobie sprawę, iż w razie wycofania 
się do centralnego dzieła, przeciwnik posiadający przewagę 
siły, obróci w gruzy wszelkie umocnienia. W toku walk o przed­
pole, obie strony poniosły dotkliwe straty.”

ZBIGNIEW SZUMOWSKI



Lepsza jakość i zwiększenie eksportu 
pilnym zadaniem przemysłu samochodowego

Przemówienie W. Gomułki na KSR w żerańskiei FSO 
(OMÓWIENIE)

Na zakończenie dyskusji za 
brał głos I sekretarz KC 
TZPR — Władysław Gomuł­
ka. Mówca stwierdził, iż z ob­
szernych materiałów charak­
teryzujących planowe zadania 
fabryki na 1970 r. oraz z wy­
powiedzi dyskutantów, na 
szczególną uwagę zasługują nie 
które bardzo ważne proble­
my, jak: wielkość importu 
kooperacyjnego z krajów ka­
pitalistycznych do samochodu 
Fiat, opłacalność eksportu i 
wysokość kosztów własnych. 
Wskaźniki te składają się bo­
wiem na obraz gospodarki za­
kładu i jej efektywności.

W. Gomułka przypomniał, 
iż żerańska fabryka weszła w 
ostatnią fazę pierwszego eta­
pu rekonstrukcji, zapewniają­
cą w IV kwartale br. osiągnię 
cie zdolności produkcyjnej 50 
tys. samochodów polskich 
Fiat 125P w skali rocznej. Mów 
ca z uznaniem podkreślił opano 
wanie przez zakład trudnej 
produkcji tego nowoczesnego 
samochodu. Nie wolno jednak 
zapominać — powiedział I Se­
kretarz KC PZPR — że koszty 
rekonstrukcji zakładu były 
bardzo duże, trzeba było doko 
nać wielkiego wysiłku dla pod 
jęcia produkcji samochodu 
licencyjnego. Na import ma­
szyn i dostawy kooperacyjne 
zaciągnięta została pożyczka, 
którą będziemy spłacać w przy 
szłych latach. Jest to dług za­
ciągnięty przez fabrykę i ona 
musi go spłacić.

Dla zwrotu dewizowych ko­
sztów związanych z rozpoczę­
ciem produkcji Fiata 125P na 
leżałoby wyeksportować do kra 
jów kapitalistycznych 40 tys. 
tych samochodów. Są to zada 
nia perspektywiczne, nato­
miast problemem najpilniej­
szym dnia dzisiejszego jest 
zmniejszenie importu koopera 
cyjnego z krajów kapitalisty­
cznych do wielkości wartości 
eksportu samochodów do tych 
krajów. Nie jest to zadanie łat 
we, bowiem nawet przedłożo 
ny KSR-owi projekt planu 
nie zakłada jeszcze zrówna­
nia tych pozycji.

Na przykładzie waszej fa­
bryki — powiedział następnie 
W. Gomułka — widać trud­
ności, jakie ma w dziedzinie 
eksportu do krajów kapitalis­
tycznych cała nasza gospodar 
ka. Informowaliśmy o nich or 
ganizacje partyjne w liście 
Biura Politycznego KC PZPR.

Z CSRS

• Nowe zarządzenia gospodarcze
• Nieobiektywna informacja na Zachodzie

Jak donosi korespondent PAP w Pradze, S. Lewandow­
ski, w ostatnich dniach prasa CSRS poświęca wiele uwagi 
problemom inwestycji. Wbrew zamierzeniom i niektórym za­
rządzeniom z pierwszej połowy 1969 r. tempo wzrostu in­
westycji nie tylko nie zmalało, lecz zwiększyło się. W re­
zultacie odczuwa się bardzo poważny brak sprzętu, mate­
riałów budowlanych, a przede wszystkim siły roboczej.

Daje się zauważyć zjawisko 
rozpoczynania budowy nowych

Uczeni z CSRS zbadają 
kamienie księżycowe
Instytut Badań Atomowych 

Czechosłowackiej Akademii 
Nauk otrzyma część próbek 
dostarczonych przez załogi stat 
ków kosmicznych „Apollo — 
12” lub „Apollo — 13” z Księ­
życa. Donosi o tym prasa cze­
chosłowacka.

Fakt, iż Krajowa Agencja 
d/s Aeronautyki i Prze­
strzeni Kosmicznej NASA 
pozytywnie odpowiedziała na 
propozycje uczonych czechosło 
wackich, świadczy o randze 
owego instytutu, jego możliwo 
ściach i poziomie specjalistów 
— pisze „Svobodne Slovo”.

PAP
llllll llllllllllllllllllllllii

Dzisiejszy serwis Infor-mocyln* 
eo^oeowoh lerrv Wclosek.

W latach 1966-69 eksport do 
krajów kapitalistycznych o- 
gółem wzrastał przeciętnie o 
6,2 proc, rocznie, import zaś 
— o 7,4 proc, rocznie. Import 
kooperacyjny wzrósł w tym 
okresie ponad 2-krotnie.

Stan ten zmusił partię i 
rząd do takiego zbudowania 
planu na br., aby można było 
zahamować wzrost importu i 
pokryć nasze zobowiązania. 
Zadania postawione przed gos 
podarką są bardzo napięte. 
Eksport ma wzrosnąć o 6,9 
proc., a w dziedzinie importu 
muszą nastąpić odpowiednie 
zmiany. Chodzi o odwrócenie 
dotychczasowych tendencji. O- 
bniżone limity muszą być su­
rowo przestrzegane. Nie wolno 
pozwolić na dalszy wzrost za 
dłużenia, szczególnie zadłuże­
nia o charakterze konsumpcyj 
nym. Na tle tych założeń wy­
raźne są zadania fabryki. Mu 
sicie tak działać, abyście sa­
mi wypracowali środki dewi­
zowe na własne potrzeby im­
portowe. aby rozwój waszego 
eksportu przyniósł określone 
wpływy dewizowe.

W. Gomułka stwierdził da­
lej, iż nie mamy zamiaru ra­
dykalnie ograniczać importu 
inwestycyjnego. Wręcz prze­
ciwnie — korzystać będziemy 
z kredytów na inwestycje, 
gdyż jest to czynnik ułatwia 
jący wkroczenie szerokim fron 
tem na drogę postępu techni­
cznego, warunek realizacji u- 
chwał V Zjazdu PZPR, II i IV 
Plenum KC Partii. >śpsłusz- 
ne byłoby natomiast'Naciąga­
nie kredytów na cele bezpośre 
dnio konsumpcyjne.

Mówca ustosunkował się na 
stępnie do problemów opła­
calności eksportu wyrobów 
FSO. W ubr. wkażnik opłacał 
ności był niezadowalający, co 
można tłumaczyć uruchamia­
niem nowej produkcji i zwią­
zanymi z tym wysokimi koszta 
mi. Ale już w br. docelowa 
produkcja zostanie osiągnięta 
i trzeba skupić wszystkie siły 
dla znacznej obniżki kosztów 
produkcji samochodu Fiat 
125P. Przy ustalaniu kosztów 
produkcji na zbyt długi okres 
rozłożono amortyzację dro­
gich maszyn i urządzeń, spro 
wadzonych z zagranicy. Trze­
ba dokonać rzetelnego, precy 
zyjhego rachunku ekonomicz­
nego, który pozwoli określić 
efektywność ekonomiczną pro 
dukcji- Posłuży to znalezieniu 
odpowiednich środków obniżę 
nia kosztów.

obiektów przy równoczesnym 
zaniedbywaniu rozpoczętych 
już prac inwestycyjnych. Pra 
ce budowlane przeciągają się 
nadmiernie. W trakcie budo­
wy zmieniane są koncepcje 
przy równoczesnych zmianach 
cen materiałów budowlanych, 
kosztów robocizny itp. Stąd też 
jaskrawe wypadki niewykony 
wania planów w budownictwie 
mieszkaniowym.

By sytuacji tej zaradzić, 
przyjęto kilka nowych zarzą­
dzeń.

„Rude Pravo” opublikowało ko 
mentarz na temat wypadków nie 
obiektywnego a często nieprzy­
jaznego referowania Wydarzeń w 
Czechosłowacji przez / niektórych 
korespondentów amerykańskich i 
angielskich, Jak wynika z tekstu, 
władze CSRS ustosunkowały się 
do takich wypadków, nie przedłu 
źajac kilku korespondentom akre 
dytacji na rok bieżący. (PAP)

leczenie ultradźwiękami
Zespół specjalistów z łódzkiej 

Fabryki Aparatury Elektromedycz 
nej „Famed — 1” skonstruował 
w tych dniach serię prototypową 
nowoczesnych aparatów do lecze­
nia ultradźwiękami o nazwie „Ul 
traton 300”. Aparaty te mają 
olbrzymie znaczenie przy lecze­
niu schorzeń reumatycznych.

W. Gomułka zwrócił rów­
nież uwagę na możliwość zwlę 
kszenia zysku zakładów przez 
podniesienie jakości produk­
cji i tym samym ograniczenia 
reklamacji odbiorców. Gdyby 
zmniejszyć o połowę koszty 
ponoszone przez zakład z ty­
tułu usterek w produkcji i z 
kolei 50 proc, zaoszczędzonej 
w ten sposób kwoty przezna­
czyć na podwyżki płac załogi, 
wówczas można by je zwięk­
szyć średnio o 5 proc. Trzeba, 
żeby cała załoga zdawała so­
bie sprawę z tego, jak wiel­
kie rezerwy finansowe tkwią 
w podnoszeniu jakości produk 
cji.

Na zakończenie wystąpienia 
W. Gomułka poruszył kilka 
problemów międzynarodowych. 
Nawiązując do zbliżającej się 
wymiany poglądów z NRF na 
tematy polityczne, stwierdził, 
że wiąże się ona z przygotowa­
niami do europejskiej konfe­
rencji bezpieczeństwa.

.Mówca stwierdził, iż sytua­
cja na Bliskim Wschodzie 
uległa niebezpiecznemu za­
ostrzeniu. Izrael stosuje eska­
lację działań wojennych, bom. 
bardu je miasta i ludność cy­
wilną. Wina za wzrost napięcia 
obarcza USA, które torpedują 
wysiłki zmierzające do poko­
jowego rozwiązania konfliktu.

Zbliża się święto 
200-tysięcznej rzeszy ZSP-owców

W kwietniu br. upłynie 20 lat od chwili powstania pow­
szechnej organizacji akademickiej — Zrzeszenia Studentów 
Polskich. Ponad 200-tysięczna rzesza studentów — członków 
ZSP obchodzić będzie święto pod hasłem „lepszą nauką i czy­
nem społecznym witamy XX-Iecie ZSP”.
Dorobek Zrzeszenia — to nie 

tylko aktywna działalność wy 
chowawcza w szkołach wyż­
szych, pomoc niesiona studen­
tom, współpraca z władzami 
uczelni i pozostałymi organiza­
cjami młodzieżowymi. O pracy 
organizacji świadczy również 
postawa i działalność wielu ty 
sięcy dawnych członków i ak­
tywistów Zrzeszenia, którzy 
ukończywszy studia pracują 
ofiarnie dla dobra kraju.

W okresie minionych 20 lat 
ZSP przeszło poważną ewolu­
cję. Z organizacji samopomo- 
cowo-bytowej stało się wszech 
stronną organizacją, obejmu­
jącą wszystkie sfery życia i za 
interesować studentów, będącą 
szkołą wychowania obywatel­
skiego.

Zrzeszenie, utworzone w 1950 r„ 
nawiązywało w swej działalności 
do dorobku patriotycznej lewicy 
akademickiej, programów lewico­
wych oraz niepodległościowych 
organizacji studenckich. Wiele 
spotkań, organizowanych w cza­
sie obchodów, poświęconych bę­
dzie przypomnieniu działalności 
tych organizacji, sylwetek studen­
tów — uczestników strajków u- 
czelnianych i walk o polskość u- 
czelni, działaczy lewicy akademie

Integracja celna 
państw skandynawskich

Premier Szwecji Olof Pal­
mę oświadczył w środę, że 
eksperci zakończyli właśnie 
prace nad raportem w sprawie 
tak zwanej północnej unii cel 
nej. Raport zostanie przedło­
żony szefom rządów przy­
szłych krajów członkowskich 

/Norwegii, Danii, Szwecji i Fin 
landii, na konferencji w stolicy 
Islandii Reykjawiku, która 
rozpoczyna się w najbliższą so 
botę. (PAP)

Zakończenie strajku 
górników szwedzkich
W środę zakończył sie defini­

tywnie. trwający od 9 grudnia uh. 
roku, strajk około 5 tys. górni­
ków należących do państwowego 
przedsiębiorstwa „Lkab” kopalń 
rudy żelaza na północy kraju. 
Strajkujący powrócili do pracy 
uzyskawszy zaoewnienie kierowni 
ctwa kopalń, że większość wysu­
niętych przez nich żądań zostanie 
uwzględniona. Postulaty górników 
dotyczyły zarówno podwyżki płac, 
jak i poprawy warunków pracy, 
bezpieczeństwa produkcji oraz sze 
regu świadczeń socjalnych. (PAP)

Zaostrzenie sytuacji między­
narodowej powoduje także pod 
jęta przez administrację pre­
zydenta Nixona decyzja budo­
wy systemu antyrakietowego 
w USA, która w istocie rzeczy 
oznacza nowy etap wyścigu 
zbrojeń.

W tej sytuacji tym ważniej­
sze staje się zwołanie euro­
pejskiej konferencji bezpie­
czeństwa, której celem jest 
umocnienie poczucia ładu i po­
kojowego współżycia w Euro­
pie.

W końcowych słowach Wła­
dysław Gomułka pogratulował 
załodze FSO opanowania w 
krótkim czasie produkcji no­
woczesnego samochodu Fiat 
125 P. Jest to, jak stwierdził, 
zasługa kierownictwa zakładu, 
organizacji partyjnej, samorzą 
du robotniczego i każdego 
członka załogi. Należy nieu­
stannie doskonalić kwalifika­
cje wszystkich pracowników, 
a szczególnie zaplecza inżynie­
ryjno - technicznego zakładu. 
Inżynierowie i technicy zdecy­
dują o tym, czy nasz Fiat bę­
dzie nadal nowoczesny. Życzę 
wam z całego serca — powie­
dział W. Gomułka — abyście 
wykonali i przekroczyli tego­
roczne zadania produkcyjne, 
obniżając równocześnie kosziy 
wytwarzania. (PAP)

kiej w okresie 20-lecia międzywo­
jennego, studentów Walczących 
zbrojnie z hitlerowskim okupan­
tem i twórców studenckiego ru­
chu w Polsce Ludowej. Przypom­
nienie tych tradycji ma na celu u- 
kazanie, iż dzisiejszy program ZSP 
opiera się na najlepszych, potwier 
dzonych doświadczeniami pokoleń 
i biegiem historii, tradycjach ru­
chu studenckiego. (PAP)

Rozmowy gospodarcze 
z delegacją Ekwadoru
Stojący na czele przebywającej 

w Warszawie delegacji handlowej 
Ekwadoru wiceprezydent tego kra 
ju Jorge Zavala Baąuerizp został 
4 bm. przyjęty przez wicepremie­
ra Stanisława Majewskiego.

W czasie spotkania omawiano 
możliwości dalszego rozwoju pol­
sko-ekwadorskiej wymiany han­
dlowej. (PAP)

25 lat temu

Jałtańskie

Prezydent Stanów Zjed­
noczonych, Franklin D. 
Roosevelt, składając 1 

marca 1945 r. sprawozdanie 
Kongresowi z przebiegu i wy­
ników konferencji krymskiej, 
użył słów, które jeszcze dziś 
w ćwierć wieku po historycz­
nym spotkaniu w Jałcie mu­
szą zastanawiać: „mam nadzie 
ję, że konferencja krymska 
była punktem zwrotnym w na 
szych dziejach i dlatego rów 
nież w dziejach świata”.

Wielki mąż stanu, świadom 
wartości słów, nie używa po­
dobnego określenia jako reto­
rycznego ozdobnika. Wyraża 
nim rzeczywistość.
/ Konferencja odbywająca się 

w Jałcie w dniach od 4 do 11 
lutego 1945 r„ oznaczała punkt 
zwrotny w dziejach stosun­
ków amerykańsko-radzieckich | 
oraz w historii imperializmu 
niemieckiego. Minione ćwierć­
wiecze dowiodło — niezależ­
nie od meandrów polityki 
światowej, od przypływów i 
odpływów w stosunkach ame 
rykańsko-radzieckich — że 
pewne podstawowe elementy 
polityki międzynarodowej u- 
zgodnione w Jałcie kształtowa 
ły i kształtują powojenną hi­
storię po dziś dzień.

W pięknym uzdrowisku radzie­
ckim na Krymie, mocno zdewa-

W brytyjskiej Izbie Gmin

Interpelacje poselskie w sprawie 
konferencji europejskiej

Problem zwołania konferencji w sprawie bezpieczeństwa 
europejskiego, w której zainteresowane polityką zagraniczną 
koła brytyjskie pokładają duże nadzieje, jest bardzo częstym 
przedmiotem interpelacji poselskich w Izbie Gmin.

W ubiegłym tygodniu pyta­
nia w tej sprawie wysunięto 
pod adresem premiera; w po­
niedziałek na pytania zgłoszone 
na piśmie odpowiadał kanclerz 
księstwa Lancaster, który zaj­
muje się w Foreign Office 
sprawami europejskimi. Pyta­
nia posłów Renee Shorta oraz

Zadania SD w realizacji 
planu gospodarczego
W Poznaniu odbyło się wczo 

raj plenarne posiedzenie Wo­
jewódzkiego Komitetu Stronni 
ctwa Demokratycznego poświę 
cone udziałowi wojewódzkiej 
organizacji stronnictwa w rea­
lizacji planu gospodarczego 
na rok 1970 oraz udziałowi w 
obchodach setnej rocznicy u- 
rodzin Włodzimierza Lenina.

Referat programowy poświę 
eony pierwszemu zagadnieniu 
wygłosił przewodniczący WK 
SD — F. Schmidt. O obcho­
dach leninowskich mówił na­
tomiast sekretarz WK — T. W. 
Młyńczak.

W toku obrad podkreślono, 
że wszystkie koła SD winny 
podjąć szeroko zakrojoną pra 
cę polityczną, mającą na celu 
przyswojenie przez każdego 
członka stronnictwa istoty no 
wej strategii gospodarczej o- 
raz zadań NPG na rok 1970. 
"Ważka jest rola SD w realiza 
cji tego planu. W szczególno­
ści chodzi o inicjatywy i pro­
pozycje rozwiązań organizacyj 
nych i ekonomicznych służą­
cych rozwojowi usług. Instan 
cje powiatowe SD winny też 
stale wpływać na pogłębienie 
i rozszerzenie funkcji koordy­
nacyjnych rad narodowych w 
zakresie produkcji rynkowej i 
handlu. Konieczne jest rów­
nież inicjowanie racjonalnej 
polityki rad narodowych w 
rozwijaniu usług.

Program obchodów leninow 
skich przyjęty na wczoraj­
szym plenum WK SD, ma na 
celu dalszą popularyzację my
śli leninowskiej i dalszy roz- ! 
wój przyjaźni polsko-radziec 
kiej (m. in. przez upowszech­
nienie członkostwa zbiorowe­
go i indywidualnego TPPR). 
Przewidziane są okolicznościo 
we prelekcje, spotkania, wy­
stawy, a także zebranie semi­
naryjne poznańskiego aktywu 
SD.

6 bm. zadaniom SD w reali 
zacji NPG poświęcone będzie 
plenum Miejskiego Komitetu 
Stronnictwa w Poznaniu, (y)

decyzje
stowanym okupacją hitlerowską, 
o sprawach świata powojennego 
roztrząsali Stalin, Roosevelt i 
Churchill. W istocie rzeczy dia­
log toczył się między dwoma 
pierwszymi. Wtedy zostały stwo­
rzone podwaliny pod myślenie 
dwu supermocarstw kategoriami 
polityki globalnej i odpowiadają 
ce temu działanie.

Z naszego narodowego punk 
tu widzenia niezwykle donio­
słe znaczenie miał fakt, że 
cementem spajającym ówcze­
sną jedność wielkich mo­
carstw, było postanowienie roz 
bicia raz na zawsze materiał 
nej bazy niemieckiego impe­
rializmu. „Jest ; naszym nie­
złomnym zamiarem, stwier­
dzał wspólny komunikat — 
zniszczenie niemieckiego mi- 
litaryzmu i narodowego socja 
lizmu i zdobycie pewności, że 
Niemcy już nigdy wiecej nie 
będą w możności zakłócić Po­
koju świata”.

W stwierdzeniach konferen­
cji jałtańskiej zawarte było 
to, co rozwinęły i skonkrety­
zowały w pół roku później 
Uchwały Poczdamskie. Wielkie 
mocarstwa potwierdziły bez 
reszty żądanie bezwarunkowej 
kapitulacji, odrzucając mało­
stkowy argument wysuwany 
przez niektórych, że może to 
przedłużyć wojno. 7. uosobie­
niem zła nie mogło być pakto 

Hugha Jenkinsa sformułowane 
były w sposób świadczący o 
zdawaniu sobie sprawy z gry 
na zwłokę, jaką w tym wypad­
ku prowadzi rząd brytyjski. 
Odpowiedzi ministra Thomso­
na, jak również premiera po­
twierdzały ten stan rzeczy.

Na pytanie, jakie propozycje 
brytyjski minister spraw za­
granicznych przedłożył w celu 
umożliwienia rozmów między 
krajami Układu Warszawskie­
go a krajami NATO w sprawie 
bezpieczeństwa, minister Thorn 
son odpowiedział, że prowadzi 
się już na temat bezpieczeń­
stwa w Europie pewne ważne 
rozmowy między Wschodem a 
Zachodem. NATO rozważa też 
inne możliwości rozmów, łącz­
nie z propozycjami w sprawie 
wzajemnej redukcji sił zbroj­
nych. Zgodnie z sugestią bry­
tyjską NATO zastanawia się 
obecnie nad najlepszymi meto­
dami negocjacji, które dopro­
wadziłyby do postępu.

Na inne pytanie minister 
Thomson odparł wymijająco, 
że wszystkie problemy bezpie_ 
czeństwa interesują W. Bryta­
nię, ale sposób ich rozwiąza­
nia wymaga dalszych rozwa­
żań NATO. (PAP)

Obrady związkowców 
i techników

W środę odbyło się w War­
szawie rozszerzone posiedze­
nie Komisji Techniki i Wyna­
lazczości CRZZ — NOT, z u- 
działem sekretarza CRZZ — 
Wiktora Obolewicza, naukow­
ców, działaczy związkowych 
i gospodarczych, przedstawicie 
li stowarzyszeń naukowo-tech 
nicznych. Uczestnicy obrad wy 
słuchali przemówienia prze­
wodniczącego Komitetu Nauki 
i Techniki — prof. Jana Kacz­
marka o tegorocznych zada­
niach nauki i techniki w świet 
le uchwał IV Plenum KC 

‘ PZPR.

Za pierwszoplanowe zadanie 
nauki i techniki uznał min. 
Kaczmarek poprawę efektyw­
ności i unowocześnianie pro­
dukcji przemysłowej. Niezbęd 
ne są w związku z tym zmia­
ny kryteriów nowoczesności 
wyrobów oraz wycofywanie z 
produkcji wyrobów przesta­
rzałych. W pierwszym półro­
czu br. po szerokiej konsulta­
cji z przemysłem, ukażą się w 
tym zakresie nowe, obowiązu­
jące resorty — przepisy. (PAP) 

wania, nie mogło być żadnej 
warunkowej kapitulacji. Fa­
szystowskie Niemcy w intere­
sie pokoju, w interesie naro­
dów Europy i samego narodu 
niemieckiego musiały być po 
gruchotane. Ich instrumenty 
władzy musiały być strzaska­
ne do końca. Decyzja o przy­
szłym kształcie i charakterze 
Niemiec — wobec ogromu 
zbrodni przekraczających wy­
obraźnię ludzką popełnionych 
przez faszyzm niemiecki — 
musiała być oddana w ręce 
zwycięzców. Wyrazem tego by 
ło żądanie bezwarunkowej ka 
pitulacji, przyjęte w dniu 8 
maja przez upoważnionych 
do tego przedstawicieli poko­
nanego państwa niemieckiego.

Akt ten oznaczał ze strony 
niemieckiej zawierzenie dal­
szych losów Niemiec, ich gra­
nic, form ich władzy, ich rzą­
dzenia się i warunków życia, 
wielkim mocarstwom.

W istocie rzeczy jest to najważ 
niejszy rezultat Jałty. Z niego 
płyną konsekwencje poczdam­
skie, obowiązujące w sensie pra 
wa międzynarodowego dla obu 
państw, które ukształtowały się 
na terytorium III Rzeszy, biorąc 
na siebie siłą rzeczy przymusy i 
zobowiązania wynikające z klęskj 
państwa niemieckiego i jego bez 
warunkowej kapitulacji.

W tym. kontekście należy 
też rozpatrywać podjętą w 
Jałcie dyrektywę — zrealizo­
waną w Poczdamie — „że 
Polska powinna uzyskać zna­
czny przyrost terytorialny na 
północy i na zachodzie”.

RYSZARD WOJNA
2 GŁOS WIELKOPOLSKI A R
5 II 1970 Nr 30 (8074)



Drogi rozwoju

NAUKA DYNAMICZNA
Kiedy w radosnej chwili 

wyzwolenia Poznań le­
żał w gruzach a jego 

zniszczenia w budynkach i u- 
rządzeniach komunalnych wy­
nosiły około połowy przedwo­
jennego stanu posiadania — 
nauka poznańska okazała się 
szczególnie dotkliwie uderzona. 
Bo też hitlerowska polityka 
zmierzała u nas do zniszczenia 
przede wszystkim dorobku u- 
mysłowego i kulturalnego na­
rodu. Rozmiary zniszczeń trud 
no było wprost objąć.

Oczywiście, można było z 
grubsza określić stan zniszcze­
nia poszczególnych budynków 
uczelnianych, a więc ustalić, 
że Collegium Minus było wio­
sną 1945 r. zniszczone w 40 
proc., Collegium Anatomicum 
w 45 proc., Collegium Medi- 
cum w 30 proc., Collegium Che 
micum w 60 proc., Klinika 
Oczna, Zakład Mikrobiologii i 
Zakład Technologii Rolnej w 
90 proc., a Klinika Neurolo­
giczna aż w 95 proc, itd., ale 
to przecież jeszcze nie ogarnia­
ło całości strat.

Bezwzględni okupanci hitlerow­
scy uderzyli natychmiast po wkro­
czeniu w całą twórczą inteligencję, 
mordując wielu jej przedstawicie­
li na miejscu, resztę wysiedlając do 
tzw. Generalnego Gubernatorstwa, 
gdzie też oczywiście nie było wa­
runków dla twórczej pracy. Niem­
cy rozproszyli także, a w znacz­
nej części zniszczyli zbiory ksią­
żek, zabytków, prac naukowych, 
archiwaliów, aparatury naukowej. 
A przeszło 5 lat nieistnienia szkol­
nictwa wyższego, nieistnienia pra­
cy naukowej — czy te straty moż­
na wyliczyć w procentach czy zło­
tówkach?

Tak więc nauka poznańska 
zaczynała w 1945 roku niemal 
od zera. Niemal, albowiem szyb 
ko stanęli na posterunkach 
pracy ci ludzie nauki, którzy 
wojnę przetrwali. Ba, nie tyl­
ko przetrwali, ale utworzyli w 
noc okupacji fenomen w skali

Słoneczny 
wodociąg

u-W Związku Radzieckim 
ruchomiono na pustyni

Kara-Kum wodociąg wykorzy 
stujący energię promieniowa­
nia słonecznego. Moc urządzę 
nia wynosi 500 watów, zaś pro 
dukowana energia elektrycz­
na używana jest do przepom­
powywania wody ze studni do 
poideł dla owiec oraz do na­
pędu destylatora wody. Zespół 
aparatów napędzany energią 
z fotoelektrowni podnosi w 
ciągu dnia wodę z głębokości 
20 metrów i dostarcza 10 me­
trów sześciennych wody de­
stylowanej. Stacja zaopatrzo­
na jest w zespół luster, ogni­
skujących promienie słonecz­
ne na bateriach fotoelektrycz- 
nych. Zespół ten automatycz­
nie kieruje się nieustannie ku 
Słońcu. Rano, gdy Słońce 
wschodzi, baterie również sa­
moczynnie zajmują właściwe 
położenie. Unikalne urządzenie 
działa w sowchozie „Barach- 
den” w Turkmenii, na obsza­
rze pustynnym, gdzie woda 
dla ludzi i zwierząt jest 
prawdziwym rarytasem.

Baterie słoneczne, dostarcza 
jące energii elektrycznej są 
od dawna szeroko stosowane 
w sztucznych satelitach Zie­
mi, gdzie bez zarzutu zdają 
egzamin użyteczności. Nie zna 
lazły one dotychczas zastoso­
wań przemysłowych na po­
wierzchni naszej planety, po­
nieważ są to urządzenia ko­
sztowne, choć wydajne; bate­
rie o powierzchni 1 km kwa­
dratowego zapewniają teore­
tycznie produkcje energii o 
mocy 80 MW. Jednakże obli­
czenia ekonomistów wykaza­
ły, że w obszarach trudno do­
stępnych. takich jak pustynie 
czy pasma górskie, budowa 
niewielkich fotoelektrowni sta 
je się opłacalna; koszt ich in 
stalacji jest znacznie niższy 
od kosztów doprowadzania e- 
nergii elektrycznej linią prze­
wodową.

Słoneczny wodociąg został 
skonstruowany przez specjali­
stów z moskiewskiego insty­
tutu „Giprowodchoz” i nau­
kowców z Instytutu Fizyki 
Technicznej Akademii Nauk 
Turkmenii. Dokładne badania 
użyteczności nowej aparatury 
i opracowanie obsługujących 
ją automatów są dziełem ze­
społu uczonych i inżynierów, 
kierowanego p^zez członka ko 
respondenta AN ZSRR, prof. 
N. S. Lidorenkę. (AR) 

światowej jakim był Tajny U- 
niwersytet Ziem Zachodnich, 
w znacznej przecież mierze pro 
wadzony przez uczonych po­
znańskich. Wielu luminarzy 
dzisiejszej nauki polskiej to 
absolwenci owego tajnego uni­
wersytetu, który stanowił nie­
zmiernie ważne ogniwo pol­
skiego ruchu oporu.

Warunki hartują ludzi. Dy­
namika ludzi, którzy tuż po 
wojnie odbudowywali nasze ży 
cie była wprost niewiarygod­
na. Już w roku akademickim 
1946/47 liczba studentów prze­
kroczyła dane przedwojenne. 
Inna rzecz, że przed wojną 
liczby te nie były imponujące. 
Poznań, który miał wówczas 
trzy wyższe uczelnie: Uniwer­
sytet, Akademię Handlową i 
Wyższą Szkołę Muzyczną (a 
także podwaliny pod wyższą 
uczelnię techniczną w postaci 
W’yźszej Szkoły Budowy Ma­
szyn) liczył ledwie 4 tysiące 
studentów. Rekrutowali się oni 
głównie ze środowisk obszar- 
niczo-burżuazyjnych. A i to 
było za , dużo, wiele przecież 
przed wojną — i nie bez racji 

mówiło się o nadprodukcji 
inteligencji.

W 1945 r. z niezwykłym entuzjaz 
mcm garnęli się ludzie do nauki, 
starając się szybko nadrobić za­
ległości spowodowane wojną. U- 
czelnie pękały w szwach, powsta­
wały co roku nowe. W Poznaniu 
nasza Alma Mater wydzieliła z sie­
bie kilka nowych, samodzielnych 
uczelni: Akademię Medyczną, Wvż- 
szą Szkołę Rolniczą, Wyższą Szko­
łę Wychowania Fizycznego. AH 
przekształciła się w Wyższa Szko­
łę Ekonomiczną. Powstała po woj­
nie Szkoła Inżynierska przekształ­
ciła się z czasem w Politechnikę. 
Powstała Wyższa Szkoła Sztuk Pla 
stycznych.

Same uczelnie nie określają jed­
nak dziś całej nauki poznańskiej. 
Dzięki ogromnym nakładom ludo­
wego państwa mogły powstawać 
także wyspecjalizowane instytuty 
naukowe. W Poznaniu powstało w 
latach powojennych kilkanaście ta 
kich placówek, będących instytuta 
mi poszczególnych resortów bądź 
leż placówkami Polskiej Akademii 
Nauk. Aż 7 takich instytutów na­
ukowo-badawczych ma w Pozna­
niu swoje siedziby centralne, 14 
innych stanowi oddziały instytu­
tów mających siedzibę centralna 
poza Poznaniem. Nie ma w tych 
liczbach placówek PAN, których 
jest też sporo, także na terenie wo 
jewództwa. Mamy wreszcie kilka 
centralnych laboratoriów, które 
pełnią rolę jak gdyby instytutów 
naukowo-badawczych różnych re­
sortów gospodarczych. Trudno te 
wszystkie placówki wymieniać, 
przypomnijmy więc choćby te in­
stytuty, które mają swą centralną 
ąiedzibę w Poznaniu. Są to: Insty­
tut Ochrony Roślin, Instytut Tech­
nologii Drewna, Instytut Przemy­
słu Włókien Łykowych, Instytut 
Przemysłu Zielarskiego, Instytut 
Maszyn Rolniczych, Instytut Za­
chodni i Instytut Balneoklima- 
tyczny.

Warto podkreślić specjalny 
charakter Instytutu Zachodnie 
go powołanego zaraz po woj-

Sprawa jest dla ludz­
kości arcypoważna. W 
prasie zachodniej aż 

huczy. Wszyscy niemal po­
ważni komentatorzy — 
oczywiście poważnych ga­
zet — nie skąpią słów pro­
testu. Chodzi o to, że ostat 
nia sesja Rady Ministerial 
nej NATO w Brukseli za­
twierdziła projekt użycia 
broni atomowych przeciw­
ko państwom i narodom 
Europy wschodniej na wy­
padek konfliktu zbrojnego. 
Projekt ten opracowali 
amerykańscy spece wojsko­
wi, którzy niejedną pro­
wokację przeciwko światu 
zapisali już na swoim kon­
cie. Ta prowokacja — jak 
to doniósł ostatni numer ty 
godnika „Stern” — otrzy­
mała kryptonim „Nuclear 
Field Reąuirements”. We­
dług tego planu NATO w 
przypadku konfliktu zbroj­
nego zamierza uderzyć si­
łą atomowej broni taktycz­
nej w takie państwa, jak 
Austria, Finlandia, Jugosła 
wia. Plan ten przewiduje 
uderzenie w państwa obo­
zu socjalistycznego, w tym 
także w Polskę. Sesja 
NATO w Brukseli plan ten 
zatwierdziła i nakazała go 
włączyć do akt super waż­
nych i super tajnych.

Tymczasem dziennikarze 
odkryli istnienie tego pla­
nu prowokacji i nawet do­
magali się odpowiedzi od

generalnegosekretarza
NATO — Brosio. Wymija­
jące odpowiedzi tego eks­
ponowanego funkcjonariu­
sza NATO zdopingowały 
tylko dziennikarzy do dal 
szego działania, W ten spo 
sób zaczął się skandal z 
planem, który można na- 

nie, m. in. przez tych uczo­
nych, którzy podczas okupacji 
działali z narażeniem życia w 
tajnym uniwersytecie. IZ pro­
wadzi badania w dziedzinie sto 
sunków polsko-niemieckich, 
bada zagadnienia Ziem Zachód 
nich i Północnych oraz zagad­
nienia Niemiec współczesnych.

Entuzjazm, jaki wykazało 
tuż po wojnie społeczeństwo 
polskie do nauki nie wygasł i 
w latach późniejszych. Pęd na 
wyższe studia trwa przecież do 
dziś. Dążąc do zapewnienia 
wszystkim warstwom społe­
czeństwa warunków dla stu­
diów, państwo zatroszczyło się 
także losem studiujących. Co 
roku przydzielano więcej sty­
pendiów, z każdym rokiem po 
wstawały nowe domy studenc­
kie. W Poznaniu powstały całe 
miasteczka akademickie, jak 
na Winogradach, na Sołaczu na 
Ratajach. Ale wszystkich po­
trzeb jeszcze nie zaspokoiliśmy. 

Mało kto zdaje sobie sprawę z 
tego, że dziś w Poznaniu studiuje 
tylu studentów, że stanowi to 2/3 
ogólnej liczby studentów przedwo­
jennej Polski. W roku akademic­
kim 1368/1969 na 8 uczelniach Po­
znania studiowało 31 329 studen­
tów, z czego 11 tysięcy na studiach 
zaocznych i eksternistycznych. W 
stosunku do roku akademickiego 
1937/38 oznacza to wzrost o 440 pro­
cent.

Te liczby stawiają poznański 
ośrodek akademicki na 4 miej­
scu w kraju (za Warszawą, 
Krakowem i Wrocławiem). Po_l 
znań, jako siedziba wyższych I 
uczelni, już dawno wyrósł na 
ośrodek o znaczeniu ponadre­
gionalnym. Zaopatruje w ka­
dry wysoko kwalifikowane 
głównie północno-zachodnie re 
giony Polski, przyczynia się 
poważnie także do tworzenia 
w tych regionach nowych wyż­
szych uczelni.

Dziś po 25 latach dynamicz­
nego rozwoju możemy z sa­
tysfakcją bilansować, to co zro 
bione zostało w dziedzinie na­
uki w Poznaniu. Wszakże nie 
może nam to przesłaniać licz­
nych braków. Potrzeby rosną 
bowiem szybciej niż możliwo­
ści ich zaspokojenia. Także w 
dziedzinie nauki. Ciągle za 
mało produkujemy fachow­
ców, za wolno rośnie kadra 
naukowa, niezadowalający jest 
efekt badań naukowych, uczel­
nie i instytuty odczuwają po­
ważne braki lokalowe, braki 
aparatury. Itd. itp.

Warto jednak czasami pomy­
śleć, z czym to zaczynaliśmy po 
II wojnie światowej i cośmy 
od tego czasu zrobili. Warto 
choćby z okazji 25-lecia wy­
zwolenia.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI I

zwać świadomie opracowa­
ną prowokacją przeciwko 
pokojowi i bezpieczeństwu 
w Europie —- oraz w świę­
cie. Nie w innym duchu pi 
sze też prasa zachodnia i 
nawet dodaje, że NATO zo­
stało złapane za rękę w mo 
mencie, kiedy USA zasia­
da do stołu rokowań z 
ZSRR, najpierw w Helsin 
kach, potem w Wiedniu.

Z protestem do sekreta­
rza stanu Rogersa wystąpił 
Kongres Polonii Amerykań 
skiej używając niesłycha­
nie ostrych słów.

Obrońcy 
diabelskiego 

planu

Tymczasem — tam *na 
Zachodzie — znaleźli się 
ludzie, którzy postanowili 
wystąpić z obroną tego dia­
belskiego planu NATO cho 
ciąż wiedzą doskonale, że 
NATO wycelowała pociski 
nuklearne m. in. w Polskę. 
Wystąpili z obroną, chociaż 
zawsze mają pełną gębę 
frazesów o polskim losie. 
Łatwo się domyśleć — o 
kim mowa. Oczywiście ty­
mi obrońcami są ludzie sie 
dzący na monachijskim 
śmietniku wypędków — czy 
li ci z „Wolnej Europy”.

Już widzę tę scenę.
Siedzą w pokoju różne 

Trościanki, Mejery, Perza-

Zima dokucza nam nieustannie, a mimo to życie musi się toczyć normalnie. W gdyńskim por­
cie, mimo potężnych opadów śnieżnych, mimo oblodzenia basenów i urządzeń portowych praca 
nie zostaje przerwana ani na chwilę. Na zdjęciu: panorama budynków i urządzeń portowych. 

CAF — Uklejewski

Którędy do jakości?

Waga wadze nie równa
Walka z brakoróbstwem 

staje się coraz bardziej 
'zacięta i bezpardonowa. 

W styczniu Minister Handlu 
Wewnętrznego już dwukrotnie 
skorzystał ze swoich upraw­
nień, nie dopuszczając bubli 
do klienta. Zagęszcza się także 
sito kontroli sprawowanej 
przez aparat Urzędu do Spraw 
Jakości i Miar oraz Państwo­
wej Inspekcji Handlowej. Do­
nosiliśmy niedawno o wstrzy­
maniu produkcji wadliwych 
maszyn w Gostyniu, konserw 
w Kaliszu i okien w Gnieźnie.

Lecz kontrolerzy z zewnątrz 
nie mogą dostrzec wszystkich 
bubli. Np. w Okręgowym Urzę 
dzie do Spraw Jakości i Miar 
w Poznaniu jest takich kon­
trolerów 17, a producentów 
prawie 10 000 (w trzech woje- 
wództwach). To wyklucza moż 
liwość nadzorowania produkcji 
wszystkich wyrobów.

Na IV Plenum KC PZPR 
stwierdzono, że straty spowo­
dowane brakami i błędami wy 
konawczymi ujawnionymi do­
piero przez użytkowników wy­
robów, stanowią np. wi£jed- 
noczeniu Wyrobów Odlewni­
czych około 4 procent kosztów 
własnych całej produkcji, w 
Zjednoczeniu Przemysłu Precy 
zyjnego — 4,4, a w Zjednocze­
niu Przemysłu Elektroniczne­
go — 11 procent kosztów. A 
więc jest to część znaczna, a 
straty kolosalne.

nowskie, głowiąc się nad 
kolejną porcją kłamstw.
Wchodzi boss Nowak. 

• mówiZagaja. Trzeba
boss Nowak — za wszelką 
cenę ratować reputację 
NATO. Oczywiście o cenę 
nikt nie pyta — ceny są 
znane. Boss Nowak mówi 
dalej, że trzeba coś robić, 
by nie dopuścić do całko­
witej kompromitacji NATO, 
któryś z pozostałych uspo­
kaja bossa, rozwija się tzw. 
twórcza dyskusja, kawka, 
koniaczek, pastylki uspoka 
jające. Wreszcie np. taki

Perzanowski woła: — Yes, 
yes, zastosujemy metodę 
CIA numer 174. — Rzeczy 
wiście — podchwytuje en­
tuzjastycznie Trościanko — 
po co wiecznie eksploato­
wać odwrotną stronę meda 
lu. Bądźmy oryginalni. Ma 
my przecież kota, którego 
zawsze można odwrócić ogo 
nem.

Pierwszy interpretuje me 
todę boss — Nowak. Potem 
Żenczykowski. Metoda jedno 
głośnie przechodzi. — No 
więc — mówi Nowak — to 
jest twórcza i wypróbowa 
na metoda, ale nie można 
na chama. Tam źyją ludzie 
myślący, a do tego pamię-

Czy można je możliwie pro­
stymi zabiegami zmniejszyć? 
Liczne przykłady dowodzą, że 
można. Wystarczy np. wycią­
gnąć z głębi biurek zakurzone 
Normy Polskie, wdrożyć je do 
świadomości załóg oraz dać im 
do rąk naprawdę dobre narzę­
dzia miernicze.

Norma oznacza dosłownie 
przepis, regułę. Od normy wy­
wodzą się też dwa następne po 
jęcia: normalizacja i normo­
wanie. Pojęcia te nie są jednak 
tożsame. Najogólniej biorąc, 
normalizacja, to ustalanie wy­
miarów i kształtów wytwarza­
nych przedmiotów, a także ich 
cech fizyko-chemicznych, uźyt 
kowych i estetycznych. Norma 
lizacja dotyczy więc jakościo­
wej strony produkcji. Nato­
miast normowanie, to określe­
nie optymalnych ilości czasu 
pracy, surowców, paliw i ener 
gii, niezbędnych do wytwarza­
nia poszczególnych znormali­
zowanych przedmiotów. Obej­
muje więc ilościową stronę 
produkcji. Jeśli wszystkie zało 
gi będą dobrze znały normy (a 
niestety, nie wszystkie je zna­
ją) i ściśle ich przestrzegały, 
procenty braków a także kosz 
ty wytwarzania będą maleć. 
Oczywiście, pod warunkiem, 
że będą dysponować rzetelny­
mi miarami. Bo jakże inaczej 
będą mogły sprawdzać, czy to 
co produkują, jest rzeczywiś­
cie zgodne z normami?

Praktyka dowodzi, że ta ele- 

tajcie, że fam nie są już 
tacy ciemni jak to za na­
szych czasów bywało.

Boss — Nowak podsumo 
wuje samego siebie. Zrobi­
cie tak: na początku komen 
tarza trzeba dać, że plan 
NATO faktycznie istnieje, 
potem napomkniecie o pro 
testach na Zachodzie — tak 
że o proteście Kongresu 
Polonii Amerykańskiej, ale 
od drugiej strony już trze­
ba całą winę zwalać na 
komunistów i na Rosję, o 
NATO dalej ani słowa, a 
pod koniec trzeba bić w ko 
munistów ile się da. Zrobi 
to Perzanowski. Wy potra­
ficie walić, i nie zapom- 
nijcie, że trzeba na sam ko 
nieć trochę pobiadolić nad 
losem narodu i zapewnić, 
że Amerykanie to przyja­
ciele Polaków.

Za kilka godzin inny spec 
włączył mikrofon. Rozpo­
częło się rytualne odwra­
canie kota ogonem. Jak za 
wsze wszystko się zgadza- 
ło poza tym, że ten
ichni kot również zaczął 
protestować pod hasłem: 
przestańcie, czy wy nie wi­
dzicie, że mnie się fla­
ki od tego przewracają. 
Teraz frajerczykowie z Mo 
nachium łamią sobie klep­
ki nad tym co zrobić, żeby 
w pierwszej kolejności uro 
bić kota odwracanego ogo 
nem, podobno boss — No 
wak kazał go wcielić do 
karnej kompanii NATO. 
Tak tam robią, gdy chodzi 
o preparowanie oszustwa 
za cenę ratowania jeszcze 
jednej kompromitacji Pak- 
tu Atlantyckiego.

ALFRED M. NIESMIAŁEK 

mentarna niemal zasada, wa­
runkująca dobrą produkcję 
nie była w wielkopolskim prze 
myślę przestrzegana.

Dziś wiadomo już na przy­
kład, że znaczna część wadli­
wie wykonanych produktów 
powstaje w fabrykach nie 
wskutek niedbalstwa robotni­
ków, lecz z powodu złych ca­
lówek, suwmiarek, mikromie- 
rzy, płytek wzorcowych i in­
nych podstawowych narzędzi 
mierniczych. Jeśli milimetr nie 
jest faktycznie milimetrem a 
gram — gramem, to nie dziw, 
że produkty nie odpowiadają 
normom, że części maszyn nie 
pasują do siebie, a smak wie­
lu produktów żywnościowych, 
nie jest taki jak trzeba.

Przeprowadzone w ubieg­
łym roku kontrole stanu narzę 
dzi mierniczych w fabrykach, 
ujawniły zdumiewające fakty. 
Oto np. w „Wiepofamie”, wie­
le spośród stosowanych narzę­
dzi mierniczych było rozregu­
lowanych, zużytych, poszczer­
bionych, bądź nie posiadają­
cych aktualnej legalizacji. Kon 
trolerzy odkrywali tam suw­
miarki o 0,8 mm prześwicie 
między szczękami, wytrzyma- 
łościomierze wykazujące błędy 
wskazań rzędu 2,6 procent, wa 
gi analityczne (w zakładowym 
laboratorium!) ze zmiennością 
wskazań od minus 0,15 do plus 
0,18 mg itd. Duże zaniedbania 
w tej dziedzinie ujawniono 
także w jednej z fabryk Za­
kładów „Cegielskiego”.

Jeśli takie fakty odkrywano 
w Poznaniu, pod bokiem or­
ganów kontrolnych i legaliza­
cyjnych narzędzi pomiarowych 
i to w czwartym roku planu 
zwanego ,,5-Iatką jakości i no­
woczesności”, to czego można 
się spodziewać po małych za­
kładach w terenie?

W całym województwie od­
bywają się konferencje samo­
rządów robotniczych, na któ­
rych ustala się plany produk­
cji na 1970 rok oraz programy 
zabezpieczenia jej wysokiej ja­
kości, nowoczesności i efektyw 
ności. W dyskusji podnosi się 
mnóstwo ważnych kwestii. 
Lecz o sprawie najważniej­
szej, o potrzebie ciągłego ba­
dania sprawności narzędzi
mierniczych mówi się stanow­
czo za mało. Czyżby dlatego, 
że jest to sprawa zbyt przy­
ziemna, a IV Plenum o niej nie 
wspomina?

Niestety, normy i miary sta­
ły się konstrukcją nośną ca­
łej współczesnej cywilizacji. 
Bez nich niemożliwa byłaby 
żadna seryjna produkcja. Tyl­
ko dzięki istnieniu popraw­
nych, jednolitych nazw i okre- 

. śleń przedmiotów, czynności, 
własności, pojęć i symboli moż 
liwe jest także porozumiewa­
nie się między sobą całego 
świata nauki, techniki, handlu, 
kultury i sztuki. Zresztą co tu 
dużo mówić. Czy można sobie 
wyobrazić życie bez kalenda­
rza, zegarków, alfabetu, kilo­
grama i metra?

Dlatego wielce nieroztropnie 
postępują ci, którzy traktują 
normy i miary z niefrasobli­
wym przymrużeniem ' oka. 
Pewnego dnia odczują to na 
własnej skórze.

PIOTR CHOJNACKI
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OKAZJA! OKAZJA!

zdrościć badaczom
kontynentu nie

równo 150 lat temu dwa

K169

?ay u nas zima w pełni i 
szaleją śnieżne zamiecie, 
warto przenieść się my­

ślami ku antypodom, gdzie 
pory roku występują w prze­
ciwstawnym do nas układzie. 
Na Antarktydzie teraz pełnia 
lata... Ale nie ma czego za-

szóstego 
śpiewają

im słowiki i nie szumią dąbro­
wy. Temperatura latem rzad­
ko podnosi się tam powyżej 
minus 10 stopni u wybrzeży, 
zaś w części centralnej utrzy­
muje się poniżej minus 20.

Właśnie w pełni takiego an 
tarktycznego „lata”, w końcu 
stycznia 1820 roku — a więc

statki rosyjskie „Wostok” i 
„Mirnyj” pod kierunkiem do­
świadczonych żeglarzy F. Bel- 
lingshausena i M. Łazariewa, 
zbliżyły się po raz pierwszy 
do lodowego masywu Antark­
tydy. Było to wówczas osiąg­
nięcie na miarę obecnego lą­
dowania na Księżycu, ale 
przez długi jeszcze czas ludz­
kość wiedziała o niej znacz­
nie mniej, niż wiemy dziś o 
Srebrnym Globie. Ku mart­
wym lodom Antarktydy wyru 
szali tylko wybitni śmiałko­
wie. Dopiero w roku 1911 R. 
Amundsen dotarł do Bieguna 
Południowego, a w miesiąc 
później powtórzył jego wyczyn
R. Scott, który jednak nie 
wrócił już z tej wyprawy.

PO

Co odkryto?
Z okazji 150-lecia odkrycia 

Antarktydy prasa radziecka 
zamieściła szereg artykułów 
omawiających wyniki badań 
kontynentu, prowadzonych ze 
szczególną intensywnością w 
ciągu ostatnich 15 lat. Właści 
Wie już począwszy od 1946 ro 
ku uczeni radzieccy brali u- 
dział w rejsach flotylli wielo- 
rybniczych, które polowały na 
wodach antarktycznych. Jed­
nakże etapem przełomowym 
był rok 1955, kiedy do brze­
gów Antarktydy przybiła 
pierwsza radziecka ekspedy­
cja antarktyczna, która założy 
ła na lodowym kontynencie 
stację naukową Mirnyj. Od te 
go czasu wiele ekspedycji ra­
dzieckich wyruszało na An­
tarktydę, powstały tam w róż­
nych rejonach nowe stale dzia 
łające stacje: Wostok, Komso- 
molska, Sowiecka, Łazariew,
Mołodiożnaja,

bieguna niedostępności. Ogółem 
w ciągu tych lat badacze ra­
dzieccy zorganizowali 15 eks­
pedycji, w których uczestni­
czyło przeszło 2 tysiące ludzi.

W wyniku tych badań zgro 
madzono obfity materiał na­
ukowy o tajemniczym dotąd 
kontynencie. W pobliżu stacji 
Wostok odkryto biegun zimna, 
na którym zanotowano rekor­
dową temperaturę ujemną — 
minus 88,4 stopnia. Przy ta­
kiej temperaturze metal sta­
je się kruchy jak szkło, oleje 
zastygają, a nafta się nie pa­
li. Ustalono też, że Antarkty­
da jest rzeczywiście lądem, 
przykrytym czapą lodową, któ 
rej grubość sięga miejscami 4 
tysięcy metrów. W sumie na 
Antarktydzie znajduje się oko 
ło 30 milionów kilometrów 
sześciennych lodu, czyli prze 
szło 90 procent ogólnej masy 
lodowców na naszym globie. 
Gdyby ten lód stopił się na­
gle — spowodowałoby to pod­
niesienie się poziomu mórz i 
oceanów o 73 metry’.

Badania geologiczne gruntu 
wykazały, że we wnętrzach 
Antarktydy znajdują się po­
kłady rud żelaza, kryształu 
górskiego, miki, grafitu i in­
nych materiałów. W niewiel­
kich ilościach występują rudy 
miedzi, ołowiu, cynku i. mo­
libdenu. Uczeni spodziewają 
się też znaleźć tam uran i dia 
menty. Najciekawsze jednak 
było odkrycie pokładów wę­
gla kamiennego. Stąd bowiem 
wypływa wniosek, że na kon­
tynencie tym niegdyś nie tyl­
ko śpiewały słowiki, ale też 
wśród tropikalnej roślinności 
uwijały się papugi i małpy. 
Zakłada się, iż w mezozoiku 
panował tam klimat tropikal-

Wbrew pozorom. Antarkty 
da i dziś ma bogatą, specy 
ficzną faunę, czerpiącą poży­
wienie głównie z morza. Żyją 
tam foki, pingwiny, 1-6 gatun­
ków ptaków.

Ląd pokojowej 
współpracy

W okresie ostatniej wojny 
światowej ląd Antarktydy wy 
korzystywano do , celów woj­
skowych. Od 1943 roku istnia 
ły tam bazy W. Brytanii, Ar­
gentyny, Chile. W roku 1946 
powstała olbrzymia amerykań 
ska baza wojskowa Mac Mur- 
do, Zaczęły się targi o podział 
stref. Kres tym sporom poło­
żyła konferencja międzynaro­
dowa, zwołana z inicjatywy 
ZSRR w okresie trwania Mię 
dzyń środowego Roku Geofizy­
cznego. Właśnie 10 lat temu 
zawarty został pierwszy w 
dziejach układ międzynarodo­
wy o Antarktydzie, w myśl 
którego kontynent ten ma być 
wykorzystywany przez wszyst 
kie państwa wyłącznie w ce­
lach pokojowych.

Wszystko to stworzyło sprzy 
jające podstawy dla dalszej 
międzynarodowej współpracy 
w zakresie badania i opanowa 
nia Antarktydy dla dobra 
ludzkości. Przy współudziale 
11 krajów założono tam w cią 
gu ostatnich lat przeszło pół 
setki stale działających stacji 
naukowych, wśród których naj 
liczniejsze są radzieckie i ame 
rykańskie. Załogi tych stacji 
prowadzą w szerokim zakresie
współpracę naukową, 
z wymianą informacji 
cowników naukowych, 
my więc spodziewać 
w niedługim czasie

łącznie 
i pra- 
Może- 
się, iż 

lodowy

Bellingshau-
sen. Ze stacji tych wyruszały 
ekspedycje ciągnikowe w 
głąb kontynentu — w kierun­
ku bieguna geograficznego, 
bieguna geomagnetycznego i

ny, w miocenie umiarko-
wanie ciepły i dopiero w polio 
cenie wystąpiły pierwsze oz­
naki zlodowacenia.

kontynent otworzy przed łudź 
mi nauki wiele nowych ta­
jemnic.

WŁADYSŁAW KULICKI

Przed rocznicą Kopernika
W roku 1973 przypada 500-Iecie urodzin wielkiego pol­

skiego astronoma. Mikołaja Kopernika. Zapowiednią 
ogólnopolskich obchodów jest lutowy numer gdań­

skiego miesięcznika „Litery”, w którym znajdą czytelnicy 12 
artykułów, związanych z problematyką kopernikańską. Piszą 
m. in. rektor Uniwersytetu Mikołaja Kopernika, prof. dr W. 
Łukaszewicz, zastępca przewodniczącego Komitetu Astrono­
micznego PAN, prof. dr W. Iwanowska oraz prof. dr K. Gór­
ski, doc. dr M. Pelczar. Ponadto: ikonografia kopernikańska, 
portrety Kopernika, oddziaływanie postaci i legendy koperni- 
kańskiej na literaturę, sztuki plastyczne itp.

„Litery’ można nabyć w klubach MPiK, centralnych kio­
skach dworcowych „Ruchu” oraz — drogą prenumeraty — 
po wpłacie 30,— zł (półrocznie) na konto PKO Gdańsk 
52-6-141 PUPiK „Ruch” Gdańsk, Tkacka 9 z dopiskiem „Li­
tery”. (na)

ta EDAKtJĄ ODPOWIADA

cy bowiem, którzy ukończyli za­
sadniczą szkołę zawodową mają 
prawo do doliczenia im 3 lat do 
okresu pracy wymaganego przy 
ustalaniu wymiaru urlopu. (3082)

TYLKO W OKRESIE. DOJDNIA 28 LUTEGO 1970 R- 
KUPUJEMY TA« .1!

n a wefctóc e*:
♦ UBRANIA MĘSKIE-z wszystkich 

wełnianych i elano-wełnianych;
♦ UBRANIA CHŁOPIĘCE świek 7—1® lat) z wszyst­

kich rodzajów tkanin wełnianych;
♦ MARYNARKI MĘSKIE z wszystkich rodzajów 

tkanin wełnianych oraz tkanin wełnianych lami 
nowanych;

♦ PŁASZCZE DAMSKIE i PŁASZCZE DZIEW 
CZĘCE ZIMOWE (wiek 7—JS^lat) z wszystkich 
rodzajów tkanin wełnianych;

+ PŁASZCZE CHŁOPIĘCE (wiek 7—18 lat) z wszyst­
kich rodzajów tkanin wełnianych oraz weterianych 
laminowanych;

♦ SPÓDNICE DAMSKIE PLISOWANE z tkanin 
elano - wełnianych;

♦ FIRANKI KASZLOWE w kolorze eeri (natural­
nym).

OKAZYJNĄ SPRZEDAŻ PROWADZĄ SKLEPY:
MHD - PSS - WSS - WZGS „Samopomoc Chłopska1 
oraz PDT na terenie miasta Poznania i województwa*
POMYŚLNYCH ZAKUPÓW ZYCZY

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
TEKSTYLNO - ODZIEŻOWE

w Poznaniu

Mieszkanie kwaterunko­
we, pokój z kuchnią, no­
we budownictwo, Grun­
wald, zamienię na 2 lub 
3-pokojowe, spółdzielcze 
niewykluczone. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka* 19 
'dla 18699g._______________
Zamienię mieszkanie 3 
pokoje willa centrum 
Poznania na 3 pokoje w 
nowym budownictwie. 
Oferty Prasa Grunwal­
dzka 19 dla 18486g._______ 
Oddam samodzielny lokal 
użytkowo - mieszkalny 25 
m", wygodami, na cichy 
przemysł lub chałupnic­
two. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
17045g._______________  
Zamienię samodzielne mie 
szkanie, pokój z kuchnią, 
I ptr. przy ul. Garbary, 
stare budownictwo na ta­
kie samo w nowym bu­
downictwie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18504g._____ ___________ ___
Zamienię mieszkanie Wit 
pokoju, samodzielne na 
dwa mieszkania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18519g.________________ 
Odkupię pokój z kuchnią, 
wyłączone. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18524g.____________________  
Poszukuję dużego pomiesz 
czenia, dwu lub jedno­
izbowego, na pracownię 
krawiecką w dzielnicy Je­
życe. Może być do wykoń 
czenia lub remontu. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 18529g.
Kołobrzeg, 
mieszkanie 
balkonem, 
morskiej i 
mienie na

Komfortowe 
typu M-l z 

blisko plaży 
dworca — za­
mieszkanie w

PROWADZENIE WESOŁEGO 
MIASTECZKA

Jan St. — Chciałbym na wiosnę 
uruchomić coś w rodzaju wesołe­
go miasteczka ze strzelnicą. Do­
kąd napisać podanie? Czy istnie­
ją przepisy prawne?

RED. — Zezwolenie na urucho­
mienie wesołego miasteczka, strzel 
nicy itp. wydaje Wydział Kultu 
ry Rady Narodowej Poznania, pl. 
Kolegiacki 17. Wymagane dokumen 
ty to: podanie, a do wglądu doku 
ment uprawniający do prowadzę 
nia danej działalności oraz zgło­
szenie w Wojewódzkim Urzędzie 
Kontroli Prasy, Publikacji i Wi­
dowisk — Poznań, ul. Mickiewi­
cza 29. Opłata skarbowa wynosi

RED. — Dyrekcja Kopalni Wę­
gla Brunatnego w Koninie wyja­
śniła nam, że kolory piór na czap 
kach galowych oznaczają rangę 
górnika. Do noszenia piór w ko­
lorze białym uprawnieni są człon 
kowie dozoru średniego i wyższe 
go, a więc inżynierowie i techni­
cy na stanowiskach sztygarów, 
sztygarów oddziałowych, nadszty- 
gajów, kierowników robót górni­
czych oraz dyrektorów kopalń. 
Pióra koloru czarnego noszą gór 
nicy dołowi, pióra zielone noszą dy

ROZSTRZYGNIE SĄD
I. W. — Mój mąż płaci alimenty 

na dzieci z pierwszego małżeń­
stwa. Po potrąceniach — jego upo 
sażenie wynosi 800 zł. Niedawno 
urodziłam dziecko, ale koszty u- 
trzymania i wychowania pono­
szę sama. Co powinnam zrobić, 
aby dostać też na utrzymanie od 
męża?

rektorzy zjednoczeń oraz
ralni dyrektorzy, 
czerwonego noszą 
kiestr górniczych, 
ry stosowane są

Pióra
gene- 

koloru
członkowie or-
Te 
w

od podania 50 zł, za zezwolenie
węglowym, solnym,

same kolo- 
górnictwie 
naftowym,

500 zł. Istnieją przepisy w posta 
ci: zarządzenia nr 218 Ministra 
Kultury i Sztuki, z 30. 12. 1954 r. 
(H. 4).

siarkowym, skalnym i rud. (50)

RÓŻNE UPRAWNIENIA 
W RÓŻNYCH ZAKŁADACH

PEŁNA RENTA I WYRÓWNANIA
Emeryt — Od 1 stycznia 1970 r. 

miały być wypłacone emerytury 
w pełnej podwyższonej, według 
nowych przepisów wysokości. Tym 
czasem otrzymałem niepełną wy­
sokość podwyżki?

RED. — Wszyscy emeryci i ren 
ciści otrzymają przy wypłatach 
dokonywanych w styczniu 1970 r. 
odpowiednie wyrównanie. Tak 
więc ci, dla których termin przy 
pada 5, otrzymają wyrównanie za 
4 dni, następnie 10 dnia — za 9 
dni, 15 — za 14 dni, 20 — za 19 
dni, 25 — za 24 dni, a 30 — za 29 
dni. Tak więc w tym miesiącu 
otrzyma Pan pełną rentę i wyrów 
Danie. (2)

G. M. — Wraz z żoną pracujemy 
w różnych zakładach przemysłu 
spożywczego. Ja otrzymuję depu 
tat węglowy. Czy żona także po­
winna go otrzymywać?

RED. — Rodzaje deputatów bran 
żowych (np. węgiel) jak i warun 
ki korzystania z nich określają 
układy zbiorowe stosowane w da 
nej gałęzi pracy lub przepisy o 
płacy, wydane przez naczelny or­
gan administracji państwowej nad 
zakładem pracy. Z tymi przepisa 
mi zapoznać się można w radzie 
zakładowej lub zarządzie okręgo­
wym branżowego związku zawodo 
wego. (3073)

KOLORY GÓRNICZYCH PIÓR
Przemysław M., Mogilno — Jak 

mi wiadomo, czapka górnika oz­
dobiona jest piórami koloru fio­
letowego, białego, czarnego i czer 
wonego. Czy każdy z tych kolo­
rów coś oznacza?
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ZADECYDUJE KURATORIUM
F. Z. — Przed wojną ukończy­

łam szkołę wydziałową i jednolet 
nią przemysłowo-handlową. Pra­
cuję bez przerwy 5 lat i otrzymu­
ję tylko 17 dni urlopu. Czy słusz­
nie?

RED. — Radzimy Pani zwrócić 
się z posiadanymi świadectwami 
szkolnymi do Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Poznańskiego przy Al. 
Stalingradzkiej 18, celem wyjaś­
nienia, czy ukończenie przez Pa­
nią opisanych szkół może być rów 
noznaczne z ukończeniem zasadni 
czej szkoły zawodowej. Pracowni

@ Praca @ \auka
Panią, która potrafiłaby 
poprowadzić gospodar­
stwo (chłopcy 12 i 13 laty, 
zatrudni inżynier. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18757g.
Tokarz rencista II grupa 
lub emeryt potrzebny. Po 
znań, Żeromskiego 7.
____________________  18631g
Lakiernik, stałe zatrud­
nienie, potrzebny. Tele­
fon 597-04, godz. 15—17.
_____________________ 18139g
Pomoc dochodząca dla 
starszej- osoby potrzebna. 
Przemysłowa 37 m. 6.
_____________________ 18901g
Przyjmę pozłotnika, pra­
ca stała za dobrym wyna 
grodzeniem. Oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
18418g.
Mężatka z 2-giem miłych 
dzieci w wieku szkolnym 
przyjmie opiekę nad star 
szą osobą w Poznaniu. 
Oferty Prasa, Grun­
waldzka 19 dla 18468g.
Zajmę się dzieckiem we 
własnym domu — Garba­
ry. Oferta Prasa, Grun­
waldzka 19 dla 18480g.

I Przyjmę dozorstwo waru­
nek mieszkanie. Oferty 
Prasa, Grunwaldzka 19

i dla 18481g,________________
Przyjmę ucznia. Zakład 
Ślusarski Poznań. Dąbrów

RED. — W przypadku zmiany 
istotnych warunków strony zobo­
wiązanej do płacenia alimentów, 
np. powiększenie się rodziny, mo­
żna wystąpić do sądu powiatowe 
go o zmianę zasądzonych alimen­
tów na rzecz innych dzieci. Gdy 
by mąż Pani nie prowadził współ 
nego z Panią gospodarstwa, mo­
głaby Pani wystąpić przeciwko 
niemu do sądu o płacenie na dzie 
cko alimentów. Do pozwu należa­
łoby dołączyć akt urodzenia dzie­
cka. Sprawy o alimenty są wol­
ne od opłat sądowych. Natomiast 
sprawy o ustalenie niższych ali­
mentów podlegają opłatom sądo­
wym. (3080)

PODYPLOMOWE STUDIUM 
DZIENNIKARSKIE

skiego 72. 18502g

P. P. — Słyszałem o utworzeniu 
nowej placówki kształcenia kadr 
dziennikarskich na Uniwersyte­
cie.

RED. — Jak podaje miesięcznik 
Stowarzyszenia Dziennikarzy Pol­
skich „Prasa Polska” nr 11/69, od 
nowego roku akademickiego utwo 
rzone zostało przy Uniwersytecie 
Śląskim w Katowicach dwuletnie 
Podyplomowe Studium Dziennikar 
skie. Studium to ma w zasadzie 
podobny charakter jak studium 
warszawskie, w większym jednak 
stopniu przeznaczone jest przede 
wszystkim dla dziennikarzy pracu 
jących już zawodowo w prasie, 
a nie posiadających wykształcenia 
dziennikarskiego. Absolwenci wyż 
szych uczelni przyjmowani są na 
to studium na podstawie specjał 
nego egzaminu, który wykaże ich 
przydatność w pracy dziennikar­
skiej. Radzimy więc napisać do 
Sekretariatu Uniwersytetu Śląskie 
go w Katowicach. (165)

Tańców uczę. Poznań, Mie, Sprzedam 9-strunową 
---------- tarę elektryczną.kiewicza 27 m. 7a. 17652g| 

Przygotowanie do egzami; 
nów wstępnych (klasa 8) 
dla uczniów miejscowych 
i zamiejscowych pod kie­
runkiem pedagogicznym. 
Swoboda 36 m. 6. 18165g
Rusycysta naucza. Tel. 
700-41 w. 132. 18412g
Udzielam korepetycji z 
matematyki, fizyki, che­
mii, Dąbrowskiego 3 m 9, 
_____________________ 18471g 
Magistrowie ekonomii 
udzielą konsultacji, kore­
petycji, przygotowują do 
egzaminów. Adres wska­
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 18662g.

i gi 
Tel.

Poznaniu lub okolicy. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 18430g.

526-35 od godz. 16. 18500g
Sprzedam motocykl „Pan 
nonia”. Poznań, plac Ber­
nardyński 4 m. 2. 18499g

S Samochody
Nadwozie Zastavy po wy 
padku sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18868g.

Słupno S Sprzedaż; 
Kupię mikroskop warszta I 
towy. Pracownia Grawer- j 
ska. Przybylski. Swarzędz :
Sawickiej 2. 18512g
Kupię motor Pannonia z 
przyczepą. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18534g._______________
Kupię wannę metrową z 
odpływem. Oferty Prasa, 
Grunwaldzka 19 dla 
18215g.____________ _
Zbiór starych monet — 
kupię. Oferty: „146191” 
W-wa, Biuro Ogłoszeń, 
ul. Poznańska 38

K599

Palacz c. o. przyjmie do- I 
zorstwo, warunek mie­
szkanie. Oferty Prasa, j 
Grunwaldzka 19 dla ; 
18230g.j 
Krawiec konfekcja dam- ! 
ska poszukuje pracy. J 
Oferty Prasa, Grunwal- i 
dzką 19 dla 18279g j 
Fryzjer lub fryzjerka ] 
dział męski potrzebni.
Swarzędz uL Kórnicka 6. 
____________ 18282g 
Uczennica fryzjerska po­
trzebna. Oferty Prasa, 
Grunwaldzka 19 dla 18283g
Przyjmę dozorstwo z mie­
szkaniem. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18525g.____________________ 
Potrzebny pracownik do 
gospodarstwa. Frącko­
wiak, Gortatowo pta. 
Swarzędz, pow. Poznań. 
____________________ 18597g. 
Montera spawacza na pół 
etatu i uczniów wod-kan- 
gaz i c.o. przyjmie Za­
kład Instalacyjny. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 18520g.____________  
Przyjmę dozorstwo z mię 
szkaniem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
18525g.
Technik poszukuje pracy 
od godz. 16.00 w warszta­
cie lub chałupniczo. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 18537g.____________ 
Pani przyjmie pracę cha­
łupniczą. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 18621g
Przyjmę dozorstwo z mie 
szkaniem. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
18627gs
Krawcowa wykwalifiko­
wana potrzebna. Adres 
wskaże „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 18663g.

Kupię karoserię do War­
szawy, chętnie nowy typ. 
Fr. Ciślicki, Witkówko, 
poczta Witkowo. 1039p
Sprzedam „Stara 25” po 
kapitalnym remoncie i na 
nowym ogumieniu. Oglą­
dać: Kazimierza Wielkie-
go 1 — garaże. 18714g
Kupię w dobrym stanie 
Zastawę, Trabant Combi 
601. Oferty z ceną, opisem 
Prasa, Grunwaldzka 19

j dla 18356g._______________  
i Kupię po wypadku Wart- 
i burga 353, Skodę MB.

Oferty Prasa. Grunwaldz- 
ka 19 dla 18357g_________

! Wartburg 312. Oferty
i „Prasa”, Grunwaldzka

19 dla 18421g.____________  
Kupię samochód ciężaro 
wy „Star” lub zamienię 
na Warszawę 223. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18423g.________________  
Sprzedam samochody War 
szawa M-20, cena 37 tys. i 
Skoda Octavia oraz ra­
dio samochodowe Stern. 
Poznań, Lodowa 30 m. 4.

18437g

e Niernchomości
Kupię małą działkę bu­
dowlaną względnie poszu 
kuję właściciela działki 
do wspólnej budowy w 
Poznaniu. Oferty Prasa 
Grunwaldzka 19 dla 
18384g.____________________ 
Kupię parcelę przy dwór 
cu Puszczykowo wzglę­
dnie zamienię przy cmen 
tarzu Junikowo, zabudo­
wa warsztatowa. Oferty 
Prasa, Grunwaldzka 19 
dla 18376g._______________  
Atrakcyjna połowa domu 
bliźniaczego z warszta­
tem, w stanie surowym, 
na Górczynie, 360.000 zł. 
Połowa domu bliźniaczego 
w stanie surowym, 270.000. 
Inna połowa szeregowej 
budowy, 4-pokojowa — 
270.000 zł — poleca Adam­
ski, Poznań, Matejki 33a. 
__________________ 18843g

Sprzedam 3-pokojowe mie 
szkanie wyłączone z ogro 
dem przy tramwaju. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 17149g._____________  
W Lesznią kup.ię,,4ppą,.jg^ 
norodzinny, ewentualnie 
niewykończony. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 1031p.______________  
Sprzedam domek w Kór­
niku 50 tys. zł. wolny po 
kój, warunek mieszkanie 
zastępcze w Poznaniu. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 18406g.
Parcele ogrodniczą w Lu 
boniu Żabikowie okazyj­
nie sprzedam. Żeromskie

Kupię okazyjnie Komara. 
Oferty z podaniem ceny 
kierować Prasa, Grun­
waldzka 19 dla 18456g
Kupię mały hydrofor 
kompletny. Oferty Prasa
Grunwaldzka 19 dla 
18448g.____________ _
Pierścionek na sygnet za 
mienię, sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 18411g._______________  
Fortepian, jadalnię sprze­
dam. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
18420g.

S lokale
go 6B m 10. 18429g

Mieszkanie samodzielne 
dwa pokoje kuchnia 44 
m2 zamienię na pokój 
kuchnia oraz pokój od­
dzielne. Adres wskaże 
Prasa Grunwaldzka 19 dla 
18473g,____________________  
Młody inżynier poszuku­
je samodzielnego pokoju

Pianino marki Gebr Zim 
mermann— płyta metalo­
wa sprzedam. Zgłoszenia 
tel. 583-244. 18435g

najchętniej Rataje, Nowe ; 
Miasto. Oferty Prasa 
Grunwaldzka 19 dla 
18451g.____________________

Heblarkę — wiertarkę do 
drzewa sprzeda Łuczak 
Poznań, Ostrowska 176c.

18440g

Mieszkanie 3-pokojowe 
52 m2 nowe budownictwo 
Grunwald zamienię na po 
dobne 3—4-pokojowe wię­
ksze także spółdzielcze. 
Oferty Prasa Grunwal­
dzka 19 dla 18459gTanio sprzedam maszynę 

do szycia „Wifama” szaf­
kowa. Chełmońskiego 22 
m 7/ 18455g Pokoju wyłączonego z ga 

rażem i c. o. poszukuje 
starszy, samotny pan. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 18183g.

Sprzedam suknię ślubną, 
koronkową długą. Wino­
grady. Szelągowska 65.

18195g Zamienię mieszkanie 5-

Sprzedam 1/2 domu bliź­
niaczego do wykończenia. 
Swierczewo tel. 648-23 
godz, 16—18.18436g
Kupię domek jednorodzin 
ny w Grodzisku z ogro­
dem i wolnym mieszka­
niem do 150.000 zł lub 
działkę z prawem zabudo 
wania. Jerzy Kowalski 
Nakło n/Notecią Dworco-
wa 24. 18447g

Pianino „Calisia” sprze­
dam. Cena 10.000, Poznań, 
Armii Czerwonej 61 m 6. 

18202g

Magnetofon nowy oka­
zyjnie sprzedam. Oferty 
Prasa Grunwaldzka 19 
dla 18212g._______________  
Sprzedam wózek inwa­
lidzki nowy angielski 
oraz jadalnię mahonio­
wą. Konkiewicz ul. Ostro
roga 34.

Wyważarkę 
„Hofman” 
Łódź, tel.
11—13, 16—17,30.

18232g

nową typu 
sprzedam.1

259-58, godz.^
K580

Sprzedam fotel składar 
ny do segmentów (Ko­
walskich). Poznań, Gło­
gowska 117 m. 7. 18489g

PAŃSTWOWY OŚRODEK MASZYNOWY 
wLubaszczu, ‘
poczta Nakło n. Not., pow. Wyrzysk, 
woj. bydgoskie — telefon 527 i 364

INFORMUJE, ŻE DOKONUJE REMONTU:

• silników asynchronicznych
o mocy od 0,1—50 kW, w terminie 14 dni;

• silników pomp głębinowych —
w terminie 10 dni;

• spawarek wirujących i transforma­
torowych —
w terminie 20 dni (specjalizacja krajowa).

K704

nictwo, piece, łazienka, 
gaz — na 2 mniejsze, wa 
runek Jeżyce. Oferty Pra 
sa Grunwaldzka 19 dla 
18497g._______________  
Zamienię duży pokój — 
słoneczny, parter na więk 
sze. Warunki do uzgodnię 
nła. Główna, ul. Rzeczna
? m. 5. 18414g
Zamienię mieszkanie sa­
modzielne 2 pokoje, ku­
chnia, I ptr. Wilda, na je­
dnopokojowe, nowe bu­
downictwo. Oferty „Pra- 

। sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18416g.____________ _
Pokój z kuchnią zamienię 
na 2 pokoje z kuchnią. 
Warunki do uzgodnienia. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 18547g.

Oddam w dzierżawę sad 
2,5 morgi z domkiem blis 
ko Poznania. Płatne z gó­
ry. Oferty Prasa Grun­
waldzka 19 dla 18467g.
Sad 2,5 morgi z domkiem 
mieszkalnym blisko Po­
znania stacji kolejowej 
na mieszkanie wyłączone 
w Poznaniu na okres 4—5 
lat. Oferty Prasa Grun­
waldzka 19 dla 18469g.
Odstąpię założoną plan­
tację wikliny 5 ha i 2 ha 
lnu, w granicach Pozna­
nia. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
18487g.
Sprzedam domek letni w 
Boszkowie. Adres wska­
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 18491g._____________ 
Wezmę w dzierżawę 1 ha 
dobrej ziemi pod Pozna­
niem najchętniej w Szcze 
pankowie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18492g.
Gospodarstwo 9 ha ze­
lektryfikowane z planta­
cją porzeczki 4000 krze­
wów pow. Wągrowiec, ko 
rzystnie sprzedam lub za­
mienię na 2 ha dobrej zię 
mi z budynkami blisko
Poznania. Oferty 
sa”. Grunwaldzka 
18493g.

„Pra-
19 dla

ZAWIADAMIAMY UPRZEJMIE, 
że z dniem 1 stycznia 1970 r. nastąpiło połączenie 

) Zakładu Doświadczalnego
Biura Urządzeń Techniki Jądrowej w Poznaniu 

i Ośrodka Techniki Jądrowej w Poznaniu

Nazwa nowej jednostki gospodarczej brzmi:

Zjednoczone Zakłady Urządzeń Jądrowych
((

Zakład Urządzeń Badawczych i Przemysłowych 
w Poznaniu,

ul. Bułgarska 63/65, telefon 67-20-81
Aktualny rachunek bankowy:

NBP VI O/M w Poznaniu 1269-6-7346
K6785 n 1970



ROZSĄDEK PRZEMAWIA ZA MARGARYNĄ
K354

0 Bożne Zguby
Czyszczenie i dezynfekcja 
pierza na poczekaniu. Po 
znań, Małeckiego 34.

18755g
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, na 
krycia do chrztu, ubrania.
Długa 9. 18461g
Sprzedam kompletną 
elektrownię 24 Volt (Oka 
zja). Można oświetlić 
kościół, duże gospodar­
stwo itp. Zgłoszenia: Zak 
— Pobiedziska, tel. 8.
________ ______ _______18434g

Regenerację amortyza­
torów i teleskopów samo­
chodowych oraz walów 
korbowych motocyklo­
wych wykonuje z gwa­
rancją Warsztat Euge­
niusz Łęgowski7 Chocicza 
56 pow. Jarocin. 18355"
Pana, który 13 grudnia 
1969 r. godz. 18.10 wezwał 
i pomógł wsiąść do ta­
ksówki osobie poszkodo­
wanej przy cmentarzu 
górczyńskim, lub osoby 
które to widziały, bardzo 
proszę zgłosić się — Myl­
na 12 m 12, godz. 18—21.

m85g
Kołdry wykonujemy szyb ' 
ko. solidnie, przerabiamy 
pierzyny na kołdry, czy­
szczenie pierza, gręplo­
wanie wełny na miejscu. 
Punkt czynny od godz 
8—16 w soboty do 13. Sza 
motułv. Dworcowa 4 w
podwórzu. 18210g
Studnie, pompy, odwod­
nienia, szybko, tanio, so­
lidnie wykonuje zakład 
Piątkowo. Gołębia 22 
pow. Poznań. Stefan Za­
sadziński zam. Poznań — 
Raszyn, Promienista 128.

18365g
Wykonujemy „Narożniki 
ochronne, element ścien­
ny”. Zastrz. w Urzędzie 
Patentowvm. Sikorskiego 
41. tel. 313-69. 18386g
Zgubiono aktówkę czarna 
— skay. Uczciwego zna­
lazcę proszę o skontakto­
wanie sie względnie zwrot 
dokumentów. Janusz Wy 
szomirski. Poznań, Staro 
łecka 57 d m. 1. 18890"

O kozaczki dziecięce o wierzchu z poroder- 
mu, filcu lub kombinowanym,

O botki dziecięce tekstylne „Desma”, 
PŁACAC MNIEJ O 35 PROC.

Już od 8 marca br. obuwie to będzie sprze­
dawane bez zniżki. K729

Wojewódzkie Przeds. Handlu Obuwiem 
Przedsiębiorstwo Państwowe

Poznań, Stary Rynek 53/54 — telefon 541-65 
INFORMUJE O

BOMIFIKACIE 35 PROC. NA OBUWIE

(pZg
KAWIARNIE
8ARV MŁECZKE

Tylko w okresie od 2 lutego do 7 marca 1970 r. 
można kupić we wszystkich uspołecznionych 
sklepach obuwia na terenie miasta Poznanifi 
i województwa:
® kozaczki damskie oraz dziewczęce skórza­

ne lub ze skayu,
O kozaczki damskie z porodermu lub filcowe.

PZG KAWIARNIE I BARY MLECZNE

„Dziś Tłusty Czwartek"
świeże smaczne pqczki

POLECAJĄ

POZNAŃSKIE KAWIARNIE i BARY MLECZNE
K818

Trudny sezon
zapaśników i ciężarowców
Ciężkie zadania czekają w tym 

roku, zapaśników i ciężarowców.
W dniach od 9 do 14 czerwca 

odbędą się w stolicy NRD — Ber 
linie zapaśnicze mistrzostwa Eu­
ropy w stylu klasycznym i wol­
nym. Udział zgłosiło do tej pory 
25 krajów. Walczyć będzie ponad
300 czołowych zawodników, 
ska będzie prawdopodobnie 
zentowana w obu stylach 
pełne drużyny.

Bogaty sezon mieć będą

Pol- 
repre 
przez

nasi
ciężarowcy, zaliczający się do naj

Wbrew olimpijskiej idei
Władze bońskie podjęły kolejną 

próbę wykorzystania Igrzysk O- 
limpijskich, które w 1972 r. odbę­
dą się w Monachium, do celów po 
litycznych. Ministerstwo finan­
sów NRF wydało zezwolenie na 
wybicie pamiątkowych medali, na 
których umieszczono napis „Spiele 
der 20 Olympiade 1972 in Deu- 
tschland” („Igrzyska XX Olimpia 
dy 1972 r. w Niemczech”).

Umieszczenie napisu tej treści 
kłóci się z zasadami przyjętymi 
przez Międzynarodowy Komitet 
Olimpijski. MKO1 powierza bo­
wiem organizację Igrzysk nie po­
szczególnym krajom, ale miastom. 
Zbliżające się XX Igrzyska otrzy 
mało — jak wiadomo — Mona­
chium, a nie NRF.

Oczywiście, oddzielną — nie do 
przyjęcia sprawą jest uzurpator-
skie utożsamianie przez
bońskie 
publiką 
państw

pojęcia ..Niemcy’
Federalną, 

niemieckich.

władze 
z Re-

jednym 
(o-za)

z

lepszych 
Głównym 
zentantów 
starty w

zawodników świata, 
celem naszych repre- 
w tej dyscyplinie są

mistrzostwach
w czerwcu na Węgrzech 
scowości Szombatheły. i 
stwa świata w Columbus

Europy, 
w miej- 
mistrzo- 
(USA) —

we wrześniu.
Drużyna nasza na mistrzostwa 

Europy i świata wyłoniona zosta­
nie przypuszczalnie z następują­
cych zawodników: Trębicki, Szoł­
tysek, Wojnowski, Czyż, Basza- 
nowski, Zieliński, Kaczmarek, 
Mazur, Prokop, Ozimek, Sochań­
ski, Gołąb, Ryguła, Kruszyna i 
Wójcik.

Ponadto Polacy zmierzą się z 
reprezentantami Rumunii, Japo­
nii, walczyć będą o Puchar Przy­
jaźni w Mińsku i przypuszczalnie 
z Francją, NRF i Finlandią. (x)

Koszykówka

Polska - Holandia 59:50
W trzecim meczu na terenie Ho

landii reprezentacja Polski 
szykówce kobiet wygrała z 
ną Holandii 59:50 (28:29).

Polki objęły prowadzenie 
le koszykarki holenderskie

w ko 
druży

8:0, a- 
zdoła-

Najmłodsi narciarze na start!

Zaczynamy 
od treningów

Tradycyjnym zwyczajem, w 
lutym każdego roku odbywają 
się na Golęcinie zawody nar­
ciarskie dla dzieci, organizowa 
ne przez Delegaturę Polskiego 
Związku Narciarskiego w Poz 
naniu, Federację Sportową Bu 
dowlani, DKKFiT Grunwald 
oraz redakcję „Głosu Wielko­
polskiego”. Do tegorocznych 
biegów zapraszamy najmłod­
szych narciarzy na 15 lutego. 
Komisja sportowa opracowuje 
już regulamin zawodów, u- 
względniający wyścigi dla dzie 
ci w różnych grupach wieko­
wych na różnych dystansach.

W nadziei, że roztopy są tyl 
ko przejściowe i że warunki 
atmosferyczne dopiszą, zachę­
camy do rozpoczęcia trenin­
gów pod fachowym kierownic 
twem instruktorów Polskiego 
Związku Narciarskiego. Tre­
ningi odbywać się będą w La 
sku Golęcińskim (ostatni przy 
Stanek tramwajowy) we wtor­
ki i czwartki od godz. 16 do 18, 
soboty od 14 do 16 i niedziele 
od 11 do 13.

Szczegóły podamy w najbliż 
szych dniach. Na razie radzi­
my pilnie trenować, (b)

Zostawiono w samocho­
dzie w Komornikach obu 
dowe do teodolitu. Uczci­
wego kierowcę prosimv 
o zwrot. Gajowa 6, nr>v. 
510. 186.3?"

Kawaler lat 34 bez nało­
gów ze średnim wykształ­
ceniem pozna odpowie­
dnią panią w celu matry­
monialnym. Oferty Prasa, 
Grunwaldzka 19 dla 
18401g.________

NAJWYŻSZA WYGRANA 
i najszczęśliwsza gra — to

S Matrymonialne
Reprezentacyjny, wysoki 
inteligentny wdowiec, 
rolnik sytuowany (samo­
chód) lat 43 pozna odpo­
wiednia niebrzydka pa­
nią. Cel matrymonialny. 
Ofertv Prasa. Grunwal­
dzka 19 dla 18255g.

Kawaler pozna przystojna 
pannę do lat 28 z zamiło 
waniem do ogrodnictwa. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty Prasa Grunwaldzka 19 
dla 18348^, 
Kawaler lat 38. wzrost 
1,75 dobrej prezencji ora 
cujący pozna pania dobre 
"o charakteru z mieszka­
niem. Cel matrymonial­
ny Oferty Prasa Grun­
waldzka 19 dla 18340g.

Pracownicy poszukiwani
Zakłady Przemysłu Metalowego — H. Cegielski — 
Odlewnia Żeliwa w Śremie — zatrudnia zaraz: 
— INŻYNIERA ELEKTRYKA na stanowisko kie­

rownika Oddziału Elektrycznego — wymagana 
kilkuletnia praktyka zawodowa w zakresie re­
montów i utrzymania ruchu urządzeń elektrycz­
nych oraz minimum IV grupa bhp.
Gwarantujemy mieszkanie resortowe — spółdziel­
cze w IV kw. br.: .— Ślusarzy MASZYNOWYCH do oddziału Re­
montów Energetycznych;

— INSTALATORÓW o specjalności wodno-kanaliza­
cyjnej. . . .

Dla pozycji 2 1 3 wymagane uprawnienia mistrzow­
skie lub czeladnicze i kilkuletnia praktyka.

Dla osób o wysokich kwalifikacjach istnieje moż­
liwość otrzymania mieszkania z budownictwa resor­
towo - spółdzielczego w IV kw. br.

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu 
w Dziale Kadr Odlewni Żeliwa — Śrem. ul. Staszkom

Dyrekcja Szpitala Powiatowego w Szamotułach, ul. 
Sukiennicza 11 — zatrudni zaraz na oddziale wew­
nętrznym — .LEKARZA INTERNISTĘ z specjalizacją pierw­

szego lub drugiego stopnia. .
Zapewnia się komfortowe trzypokojowe mieszka­

nie z garażem z przydziału Miejskiej Rady Narodo-

Możliwość uzyskania dodatkowej pracy w lecz 
rictwie otwartym oraz w Stacji Pogotowia Ratun­
kowego. ________________ ____________
Miejska Spółdzielnia Zaopatrzenia i Zbytu w Kórni­
ku przw'mie do pracy ,

RADIOTECHNIKA w punkcie napraw aparatów 
radiowych i telewizyjnych w Kórniku.

Warunki pracy i płacy do omówienia w biurze 
Zarządu Kórnik Pl. Niepodległości 32 — wejście z ul. 
Pocztowej. W7nfi

Dnia 2 lutego 1970 r. zmarła nagle Koleżanka

WANDA SKUBISZ
długoletnia członkini n. Spółdzielni.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 lute­
go 1970 r. o godz. 12.30 na Junikowie.

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie 
Zmarłej składają:

Rada, Zarząd i pracownicy
Rzemieślniczej Spółdzielni Rzemiosł Drzewnych 

w Poznaniu
K837

Dnia 3 lutego 1970 r. zmarł nagle

JÓZEF JĘDRZEJCZAK
długoletni sekretarz adm. Nadleśnictwa Pniewy.

W Zmarłym straciliśmy zasłużonego i odda­
nego pracownika, który swoją postawą zjednał 
sobie uznanie i szaćunek współpracowników 
i kolegów.

Pogrzeb odbędzie się dnia 6. II. 1970 r. o go­
dzinie 15 w Pniewach.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

pracownicy Nadleśnictwa Pniewy
18850B

KOZIOŁKI”
ZŁÓŻ KUPONY.

K804

dalelcopisem
PIŁKA NOŻNA

W meczu międzypaństwowym a-

ły przed przerwą wyrównać. Dru 
gą połowę Polki rozpoczęły dosko 
nale. Seria szybkich ataków dała 
im prowadzenie 45:35. Zwycięstwo 
polskiego zespołu było w pełni za 
służone. Najlepszymi zawodniczka 
mi na boisku były Marciniak i 
Stróżyna. (o-za)

Tenis stołowy

Rawicki
tydzień saneczkowy

Rejonowe Przedsiębiorstwo Przetwórcze 
Przemysłu Paszowego „BACUTIL”

Poznań, ul. Dominikańska 7 
ZAKUPI

JEDEN SILNIK ELEKTRYCZNY 
typu SZJd 84 b, moc — 40 kW, 

obroty — 1470 obr./min., 
napięcie — 380 / A

K56?

SPÓŁDZIELNIA PRACY 
„ R E K L A M O D R U K ” 

w Poznaniu
ZAKŁAD MAŁEJ POLIGRAFII — 
PUNKT USŁUGOWY W KONINIE 

ul. 1 Maja — pawilony

POLECA SWOJE USŁUGI W ZAKRESIE:
♦ MASZYNOPISANIA
oraz
♦ POWIELANIA
z własnego i powierzonego materiału.

Zlecenia ekspresowe wykonuje się 
w terminie 3 dni.

Dnia 2 lutego 1970 r. zmarł

WŁADYSŁAW PAUCH

W500

matorskich reprezentacji Anglii i 
Islandii zwyciężyli piłkarze an­
gielscy 1:0 (0:0).

Zdobywca Pucharu Zdobywców 
Pucharów Slovan Bratysława zre­
misował W towarzyskim spotka­
niu z West Ham United 1:1.

W kolejnym meczu piłkarskiego 
turnieju ,.Hexagonal” w Santiago 
Dynamo Zagrzeb pokonało meksy 
kański zespół America 2:0 (2:0).

Reprezentacja piłkarska Kuby, 
przygotowująca się do Igrzysk 

| Środkowej Ameryki pokonała ze­
spół KRL-D 1:0 (0:0).

BIEGUNOWNA
ODZYSKAŁA MISTRZOSTWO
W Zakopanem roz.poczęły się 

narciarskie mistrzostwa Polski w 
konkurencjach klasycznych. Zacię 
ty pojedynek w biegu kobiet na 
10 km stoczyły stałe rywalki We­
ronika Budna oraz Stefania Bie- 
gunówna. Tym razem wygrała 
1. S. Biegunówna — 43,34 przed 2. 
W. Budną — 43,41 i 3. J. Chromik 
— 45,24.

Bieg mężczyzn na 30 km, po dra 
matycznej walce wygrał Andrzej 
Czuj — 1.55,23 przed Edwardem 
Budnym — 1.56.57 oraz Tadeuszem 
Gawlakiem i Józefem Rysulą obaj 
w równym czasie — 1.57,27.

Kalisz — Turek 6:0
W rozegranym w Kaliszu półfi­

nale drużynowych wojewódzkich 
mistrzostw zrzeszenia LZS w te­
nisie stołowym między reprezen­
tacją Turka i Kalisza zwyciężył 
Kalisz 6:0.

Drużynę kaliską reprezentował 
LZS Piwonice w składzie: Gabrie 
la Matysiak, Jerzy Zawada, Jan 
Durnaś, Sergiusz Kurenko. (AM)

W dniach 2—8 lutego odbywa się 
w Rawiczu „rawicki tydzień sa­
neczkowy’ 'organizowany w ra­
mach akcji „Srebrna zima’’. Uro 
czyste zakończenie połączone z 
wręczeniem dyplomów zwycięz­
com w poszczególnych grupach 
wiekowych oraz występem arty­
stycznym, w wykonaniu miejsco­
wych harcerzy, odbędzie się w 
niedzielę 8 lutego br. Będzie to 
jedna z wielu okazji do zdobywa 
nia norm na sportową odznakę 
XXV-lecia PRL. Organizatorami 
tej imprezy są: PKKFiT, Wydział 
Oświaty i Kultury, Powiatowy 
Domu Kultury, Komenda Hufca 
ZHP w Rawiczu, (rp)

/wwwwwwwwwwwwwwwwwuwwi
Siatkarki poznańskiego Energe­

tyka walczące o mistrzostwo II li 
gi, w grupie drugiej, zajmują o- 
becnie w tabeli czwarte miejsce. 
7 i 8 bm. poznańskie siatkarki go 
ścić będą Gcdanię. Są więc szan­
se na zdobycie dalszych punktów.

Mecz koszykarek Lecha i AZS 
Poznań o mistrzostwo ligi junio­
rek POZK rozegrany zostanie dzi 
siaj o godz. 18,15 w sali przy ul. 
Chwiałkowskiego 34.

Reprezentacja bokserska junio­
rów Wielkopolski rozegra w naj­
bliższą niedzielę (8 bm.) spotkanie 
z reprezentacją Zielonej Góry o 
puchar GKKFiT. Mecz odbędzie 
się w Zielonej Górze. W tym sa­
mym dniu w meczu o mistrzostwo 
ligi wojewódzkiej spotkają się w 
Pile drużyny Zagłębia Konin i So 
koła Piła.

Roczne walne zebranie sprawoz 
dawczo-wyborcze Motoklubu Unia 
odbędzie się 22 bm. o godz. 10 w 
sali Prezydium Dzielnicowej Ra-

dy Narodowej Poznań Stare
Miasto przy ul. Libelta 16/20.

Po pierwszym spotkaniu o mi­
strzostwo II ligi bokserskiej wal­
cząca w grupie IV Olimpia Poz­
nań objęła prowadzenie. Najbliż­
szym jej przeciwnikiem będzie 15 
bm. drużyna Broni Radom. Mecz 
rozegrany zostanie w Radomiu. 
Sokół Piła będzie w tym samym 
dniu gościć drużynę Lublinianki.

Polski Związek Lekkiej Atlety­
ki postanowił zorganizować w 
dniach 28 lutego — 1 marca ogól­
nopolskie zawody w Czerwińsku. 
Impreza ta nie będzie miała ran­
gi mistrzostw Polski. Do Czerwiń 
ska przyjadą jednak nasi czołowi 
lekkoatleci, przygotowujący się 
do tegorocznych halowych mi­
strzostw Europy.

W Zmarłym straciliśmy długoletniego i su­
miennego pracownika.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Dyrekcja — Rada Zakładowa — pracownicy
Pogrzeb odbędzie się dnia 6 lutego 1970 r. o go­

dzinie 13.05 na cmentarzu na Junikowie. K816

Dnia 2 lutego 1970 r. zmarła

mgr JANINA PIECUCH
z domu WOJTKOWIAK 

nasza droga koleżanka, ceniony pedagog i od­
dany wychowawca młodzieży.

Pogrzeb odbędzie się 6 lutego br. o godz. 13.40 
na cmentarzu junikowskim.

Serdeczne wyrazy współczucia Mężowi i Ro­
dzinie Zmarłej przekazują:
Dyrekcja — Komitet Rodzicielski — Nauczyciele 

Administracja i uczniowie 
Technikum Przemysłu Spożywczego

18875"

+ W dniu 3 lutego 1970 r. zakończyła swój ży­
wot, namaszczona Olejami św., nasza ko­

chana matka, babcia i prababcia, przeżywszy 
lat 95, śp.

MARIA WIKTORIA 
KĘDZIERSKA 

wdowa po generale Kędzierskim
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 bm. 

o godz. 15.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.
W smutku pogrążony

syn z rodzina
18907g

« Dnia 3 lutego 1970 r. zmarł nagle onatrzony 
• Sakramentami św., nasz najukochańszy mąż, 

ojciec i brat, śp.

mgr inż. KAZIMIERZ LASKO
starszy wykładowca PP, kierownik Zakładu 
Anaratury Rolno-Spożywczej.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu górczyń­
skim w piątek, dnia 6 bm, o godz. 11.10.

W głębokim smutku pogrążeni
żona, córka, synowie i rodzina

Poznań, Stalingradzka 39. 18896g

Dnia 31 stycznia 1970 r. zmarł

inż. JOZEF LUBAWY
długoletni dyrektor Zakładu Badań i Doświad­
czeń przy Poznańskim Zjednoczeniu Budownic­
twa.

W Zmarłym budownictwo Wielkopolski traci 
zasłużonego i oddanego pracownika, który 
swoja postawą zjednał sobie szacunek i uznanie 
współpracowników i kolegów.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Dyrekcja i pracownicy
PPB - 4 w Poznaniu

K837

tDnia 2 lutego 1970 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św„ przeżywszy 68 lat, śp.

MIECZYSŁAW GRABOWSKI
mistrz fryzjerski

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 lutego 
br. o godz. 13.30 na cmentarzu w Sołaczu przy 
ul. Lutyckiej.

W smutku pogrążona

Poznań, Jeżycka 2 m. 7,
RODZINA

18851g

jff—»g— Redaguje Kolegium: Marian Flejslerowicz (sekretarz redakcji), Tadeusz Kaczmarek. Zbigniew Mika. Wiesław Porzyckl (zastępca
redaktora naczelnego). Mieczysław Skanski Zbigniew Szumowski. Lesław Tokarski (redaktor naczelny). A Telefony: 611-21 łączy 
wszystkie działv. sekretariat redakcji 657-76 w godz. od 8.30—17, redaktor naczelny 657-76. zastępca red. naczelnego 657-18. sekretarz 

POZNAN Grunwaldzka 19 redakcji 648-85. dział łączności z czytelnikami - informacje dia zytelników 657-18. dział miejski 659-39. redakcja nocna 430-73 i 453-31.
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▲ Druk: Poznańskie Zakłady Graficzne im. Marcina Kasprzaka, Poznań, Zwierzyniecka 3. ▲ Redakcja nie zwraca nie zamówionych rękopisów. B-4

Dnia 3 lutego 1970 r. zakończył swe nracowite 
życie nasz drogi ojciec, teść i dziadek

TOMASZ MUSCHOL
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 lutego 

br. o godz. 11.55 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

Poznań, ul. Staszica 8.
RODZINA

1891.3g

Dnia 3 lutego 1970 r. zmarła w Bogu po 
kich cierpieniach nasza ukochana matka, 
ciowa i babcia, w 90 roku życia

ANTONINA MISIORNA
z domu OWSIANNA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 
o godz. 14 na cmentarzu w Krzyżownikach,

Stroskana

cięż- 
teś-

bm.

córka z rodziną
18819g

W dniu 3 lutego 1970 r. zmarł nagle, śp.

LEON PIASECKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 6 lutego 1970 roku 

w Owińskach o godz. 15 — o czym zawiadamia 
pogrążona W smutku

żona, dzieci i rodzina
1R847g

+ Dnia 2 lutego 1970 r. zmarł nagle namasz­
czony Olejami św., mój najdroższy mąż, nasz 

ukochany ojciec, teść i dziadek, śp,

WŁADYSŁAW PAUCH
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 bm. 

o godz. 13 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążona

Poznań, ul. Łukaszewicza 19 m. 1. 18857g
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Jest taki klub w Kościańskiemn

POLSKI — g. 19 „Gwałtu, co się 
dzieje”; NOWY — g. 17 „Niezwy­
kła przygoda”; OPERA — g. 19 
„Trubadur”; OPERETKA — g. 19 
„Skrzydlaty kochanek”: MARCI­
NEK — g. 19 „Wesele”.

W WOJEWÓDZTWIE 
ROGOŹNO: „Diabeł bez maski”.

GNIEZNO Polonia: „Martwy 
sezon” i „Niezdolny do służby li­
niowej”; KOŚCIAN: „Gdzie j«»t 
generał”; LESZNO: „Kochać”: NO 
WY TOMYŚL: „Beczka prochu”; 
OBORNIKI: „Strzały o zmierz­
chu”; ŚREM: „Mocne uderzenie”; 
ŚRODA: „Wyzwanie dla Robin 
Hooda”; SZAMOTUŁY: „Damski 
gang”; WĄGROWIEC: „Nauczy­
ciel z przedmieścia”; WRZEŚNIA: 
„Kowboju do dzieła”.

W POZNANIU
FOTOPLASTIKON — g. 

.Dookoła świata”.
12—21

RADIO

CZWARTEK — PROGRAM I: 
Fala 1322 m i UKF 66,62 MHz (do 
g. 17): 8.10 Public, międzynar.; 8.15 
Mozaika muzyczna;; 8.44 Bezpie­
czeństwo na jr»dni zależy od nas 
samych; 9 Dla kl. III—IV „Niebez­
pieczny połów'” słuch.; 9.20 Trans­
krypcje polskich piosenek. Gra Po 
znańska 15-tka Radiowa pod dyr. 
Z. Mahlika; 9.30 Tańce dawnych 
mistrzów; 10.05 „Noce i dnie” ode. 
9 pow.; 10.25 Polska muzyka ludo­
wa w oprać, arlyst.; 10.50 Lekarz 
przypomina — pogad. dr M. Misiu- 
rewicz; 11 Dla kl. VII (geografia) 
„Po obu stronach Dunaku’’ — mon 
taż Jana Rogali; 11.25 Wiązanka 
melodii z popularnych operetek i 
musicali. Gra Ork. PR i TV w Lo­
dzi; 11.50 Poradnia Rodzinna; 12.25 
Koncert z polonezem; 13 Z życia 
ZSRR; 13.20 Na ‘wojską nutę. Gra­
ją i śpiewają Polskie Zespoły Re 
gionalne; 13.40 Więcej, lepiej, ta­
niej; 14 Wiersze A. Krydy i W. 
Stępniewskiego; 14.10 Recital wo­
kalny E. Mikulskiego; 14.30 Zagad­
ki muzyczne; 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłopców; 16.05 Polska 
muzyka popularna; 16.30 Popołud­
nie z młodością; 18.05 To i owo na 
bitowo; 18.50 Muz. i Aktual,; 19.15 
Z księgarskiej lady; 19.30 Kwa­
drans muzyczny K. Stromengcra; 
19.45 Kompozytor i wirtuoz jazzo­
wy — M. Kosz; 20,25 Mel. i piosen­
ki z narciarskich szlaków; 21 Aud. 
kameralna pt. „Pług i karabin”; 
21.30 Parnasik; 22 Z cyklu: „Wszy­
stkie sonaty fortepianowe Ludwi­
ka van Beethovena; 22.33 Tańczy­
my w takt rytmów Ork. Tan. PR 
p.d. E. Czernego; 23.10 Przeglądy 
i poglądy; 23.20 Rudolf FrimI: — 
Wiązanka z operetki „Robaczki 
świętojańskie”; 23.30 Rewia piose­
nek; 0.10 Program nocny z Bydgo­
szczy.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8, 10, 12.05, 
15, 16. 18. 20, 23. 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz: 8.05 Muzyczny tydzień 
Poznania omówi dr J. Młodziejow- 
ski< 8.35 Nie ma marginesu — aud. 
Krystyny Procner’ 4 Koncert soli­
stów; 9.35 Kronika kulturalna z 
Olsztyna; 9.50 Konc. rozryw. z na­
grań Ork. i Chóru Rozgł. Wrocław 
skiej; 10.25 Szkoła uczuć — „Nie­
kochana” fragm. pow.; 10.55 Pano­
rama słynnych ork. — Ork. Symf. 
BBC; 13 Czas dobiych gospodarzy; 
13.20 Czekamy wiosny — ko.ic. roz­
rywkowy; 13.40 „Próżnia” fragm. 
pow.; 14.05 Z całego świata. Konc. 
rozryw. z udz znanych zespołów 
i solistów; 14.45 Błękitna sztafeta; 
15 Słynny tenor G. di Stefano we 
włoskich ariach i zespołowych sce 
nach operowych 17.15 Aud. eken.: 
17.25 Piosenki i melodie estrady; 
17.55 Radioexprcss; 18.05 „Ambicje 
i starty”; 18.20 Widnokrąg — wyda 
rżenia, opinie, refleksje ze świata 
nauki; 19.15 Jęz. rosyjski; 19.31 Ma­
gazyn literacki „To i owo”: 22.30 
Tematy mistrzów melodii w oprać, 
tan.; 22.45 Teatr PR — „Ofiara” 
słuch, wg sztuki Mario Fratti; 
23.39 Mel. paryskie gra Ork. Eddic 
Barclaya.

WIADOMOŚCI. 5.30, 6.30. 7.30, 
8.30, 9.30. 12.05, 14. 16. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III? UKF 66,62 MHz: 
17.05 Gdzie jest przebój?; 17.30 „Zie 
lonookj potwór” — ode. 7 pow.; 
17.40 Aktualności polskiego big- 
beatu: 18 Ekspresem przez świat; 
18.05 Muzyka: 18 20 Najsłynniejsze 
duety świata; 18.45 Moje życie z 
piękną Heleną; 19.15 Spotkanie z 
solistą — Halina Słonicka; 19.35 — 
Pod szafirową igłą; 20 Lektury, 
lektury...; 20.15 Z prywatnej płyto­
teki; 20.35 Dziecko lagru — rep.; 
20.50 Jazz na fortepianie; 21.15 Tyl­
ko po hiszpańsku; 21.30 Zaprasza­
my do nas — poznański magazyn 
turystyczny; 21.50 Opera — G. Ver- 
diego „Don Carlos”; 22.08 Śpiewa 
Salvatore Adamo- 22.15 Powieść w 
wyd. dźw. — „Ogniem , mieczem”; 
22.45 Prosimy częściej — przed mi­
krofonem I. Kwiatkowska i M. 
Czechowicz; 23 Nowe tomiki poe- 
tytkie — Miroslav Hołub; 23.05 — 
Dzieła twórcy Arcangelo Corelli; 
23.50 Śpiewa Michał Szyszkow.

TELEWIZJA

Z Leszna

Na przykład Turę w
Duża sala widowiskowa o 

120 miejscach, salka 
klubowa z telewizo­

rem. radioodbiornikiem i adap 
terem, pomieszczenie-czytel- 
nia, schludne i funkcjonalne 
zaplecze sanitarne. Jesteśmy 
w wiejskim klubie w Turwi, 
który wybudowano z nakła­
dów finansowych kombinatu 
PGR Gołębin Stary i oddano 
do użytku w maju ubiegłego 
roku.

Klub wiejski „Ruch” w Tur 
wi jest jedną z najmłodszych 
tego typu placówek w powie­
cie kościańskim, a mimo to, 
w ciągu zaledwie kilku mie­
sięcy. miejscowy aktyw kul­
turalny zanotował kilka po­
ważniejszych osiągnięć.

obchodzi się tutaj każde świę 
to państwowe i większość 
znaczniejszych rocznic. Ścia­
ny sali widowiskowej i salki 
klubowej obwieszone są foto- 
gazetkami i pomysłowo zreda­
gowanymi błyskawicami. I to 
jest już coś, jak na kilka mic 
sięcy istniejący klub. Nie za­
dowala to jednak działaczy
społecznych z Turwi. Ich 
nowość, a nie stereotyp 
bowej działalności.

I trzeba przyznać, że 
myslów mają wiele. A

nęci 
kłu-

po- 
choć

Nie sposób wymienić wszy­
stkich poczynań klubu wiej­
skiego w Turwi. Warto chyba 
jeszcze wspomnieć o znako­
mitej organizacji tzw. dożywia 
nia świetlicowego, w którego 
ramach 49 uczniów Szkoły Pod 
stawowej w Turwi odrabiają­
cych codziennie lekcje konsu­
muje dożywiające posiłki i 
korzysta z wyposażenia klu-

PZGS pomaga swoim 
byłym pracownikom

Tajemnica powodzenia
— Tajemnica naszych do­

tychczasowych sukcesów klu­
bowych tkwi przede wszyst­
kim w szeroko rozwiniętej 
współpracy — mówią kierują­
ce działalnością klubu w Tur­
wi: przewodnicząca Rady Spo 
łecznej — nauczycielka, Jani­
na Wesołek i gospodyni — 
Wanda Michałowska. Do współ 
pracy wciągnięto bowiem na­
uczycieli miejscowej szkoły 
podstawowej, pracowników 
specjalistycznej placówki Pol 
skiej Akademii Nauk, kierow­
nictwo gospodarstwa Turew, 
lekarza wiejskiego i młodzież 
z koła ZMW. Wszyscy oni u- 
dzielają klubowi daleko idącej 
pomocy od napraw sprzętu i 
wyposażenia, aż po ciekawe 
prelekcje i spotkania.

W poszukiwaniu nowych, 
ciekawszych form działalności 
kulturalno-oświatowej tamtej­
si działacze nawiązali ścisłe 
kontakty z powiatowymi pla­
cówkami różnych instytucji i 
stowarzyszeń. Korzystając z 
pośrednictwa Oddziału Powia­
towego „Ruch”, który rozto­
czył nad klubem w Turwi 
szczególną opiekę, sami, nie 
zwlekając, znaleźli drogę do 
Powiatowego Domu Kultury, 
Powiatowej Poradni Instruk­
cyjno-Metodycznej i Towarzy­
stwa Miłośników Ziemi Koś­
ciańskiej.

nie zawsze starcza środków na 
ich wykorzystanie, to jednak 
wiele ciekawych inicjatyw tu 
rewskiego klubu doczekało 
się już realizacji. Kierownik 
szkoły — J. Wesołek, prowa­
dzi z młodzieżą zajęcia klubo 
we, uczy gier towarzyskich i 
sportowych, w najbliższej 
przyszłości zaś zamierza zor­
ganizować regularny kurs na 
uki brydża. Raz w tygodniu 
17 młodych mieszkańców Tur 
wi uczestniczy w próbach ze­
społu muzycznego, ucząc się 
gry na różnych instrumentach.

Ostatnio, szerokim echem 
odbił się w Kościańskicm no 
wy pionierski pomysł turew- 
skiego klubu. Otóż z okazji 
„Dnia Babci” na spotkanie z 
młodzieżą zaproszono 30 naj­
starszych mieszkanek Turwi, 
Wronowa i Rąbinka. Przybyły 
one do klubu w tradycyjnych, 
wielkopolskich strojach ludo­
wych i chętnie dzieliły się 
swymi życiowymi doświadczę 
niami. Miejscowe Koło Gospo 
dyń Wiejskich przygotowało 
wspólny posiłek, a młodzież z 
ZMW i dzieci szkolne — część 
artystyczną i... czerwone goź­
dziki. Najstarsze mieszkanki 
Turwi — Barbara Cieślak 87 
lat, Marianna Matyja 86 lat i 
Marianna Domagała 85 lat. by 
ły bardzo wzruszone, że o nich 
pamiętano. Impreza udana i 
godna licznego naśladowania 
w przyszłym roku.

bu, ucząc 
zem.

Klub w 
startował.

się i bawiąc zara-

Turwi dobrze wy- 
Zapał działaczy z

Rady Społecznej jest ogromny. 
I jeśli przyjęty kurs „na 
współpracę” będzie nadal kon 
sekwentnie realizowany to kto 
wie, czy w bieżącym jeszcze 
roku kulturalnym, w odległo­
ści zaledwie kilku kilome­
trów klubowi wiejskiemu w 
Gołębinie Starym nie wyroś­
nie poważny rywal do pierw 
szego miejsca w powiatowym 
współzawodnictwie międzyklu 
bowym.

JERZY ZIELONKA

W nowym klubie leszczyń­
skiego PZGS zakładowe Koło 
Emerytów i Rencistów podsu­
mowało ubiegłoroczną działał 
ność. W obradach uczestniczy 
li również prezes WZGS — 
Feliks Woźniak oraz przedsta 
wiciele Rady Nadzorczej i Za 
rządu PZGS, a także organi­
zacji działających w zakładzie.

Kołu E. i R.. liczącemu 80 
członków przewodniczy dzia­
łacz społeczny — Karol Wiś­
niowski. Spotyka się ono w 
swej pracy z życzliwą opieką 
i pomocą, szczególnie ze stro­
ny Zarządu PZGS i Rady Za­
kładowej. W 1909 roku w ra­
mach pomocy finansowej ko­
ło otrzymało ponad 31 tysięcy 
złotych z podziału nadwyżki 
PZGS i GS. Każdego roku spo 
ra grupa emerytów i renci­
stów korzysta z bezpłatnych 
dwutygodniowych wczasów w 
zakładowym ośrodku wypo­
czynkowym w Boszkowie. W 
ubr. przebywali tam również

(jnioźniańbka bajka

W Nowotomyskiem kochają książki

CZWARTEK: 8.15—8.45 — Z cy­
klu: — Matematyka w szkole — 
Transformacje liniowe w ujęciu 
analitycznym; 11.55—12.25 — Język

Działaczy nęci nowość
W oparciu o nawiązaną 

współpracę w klubie w Tur­
wi regularnie, przynajmniej 
raz w tygodniu, odbywają się 
różne ciekawe prelekcje i spot 
kania. Zorganizowano rów­
nież cotygodniowe prelekcje 
kina objazdowego. Uroczyście

Anna G., Prusinowo. — W Po­
znaniu istnieje także księgarnia 
wysyłkowa przy ul. Dojazd 30. 
Tam należy się zwrócić z prośbą 
o przesianie książki za zaliczeniem 
pocztowym. Książka kosztuje 30 
złotych. Pieniędzy listem nie wol­
no wysyłać. (305)

Barbara Kowalska, Kostrzyn. — 
Informatory dotyczące szkół wyż­
szych na rok 1970, nie zostały jesz 
cze wydane. Ukaża się one w naj 
bliższym czasie. (323)

Janina Cofta, Rabinek. — Limit 
na prenumeratę „Głosu Wielko­
polskiego” został zniesiony. Każ­
dy Urzaa Pocztowy musi przyjąć 
prenumeratę. (328)

Paulina H.. Michorzewo. — Przy 
ul. Norwida 7a przyjmują do far­
by anilanę. sądzimy, że tam ufar- 
bufa Pani spodnie. (3108)

Irena W.. Września. — Zasad­
niczym warunkiem na studia za­
oczne wieczorowe 1 eksternistycz­
ne. to; świadectwo dojrzałości, 
co najmniej 2-letnia praca w za­
wodzie. uzyskanie skierowania na 
studia z zakładu pracy i złożenie 
egzaminu wstępnego. Bliższych 
danych udzielą Pani sekretariaty 
uniwersytetów. (245)

Janina Nowak, Gniezno. — Na­
leży zwrócić sie do Centralnego 
Związku Spółdzielni Mieszkanio­
wej w Poznaniu, ul. Dąbrowskie­
go 30. (359)

M. U.. Pokrzywnica. — W spra­
wie szkolenia konduktorek nale­
ży zwrócić sie do dyrekcji PKS 
w Poznaniu, ul. Towarowa 45. (.365)

polski kl. VIII — Aleksander Fre­
dro; 12.45—13.15 — Mechanizacja 
rolnictwa — ..Mechanizacja zbioru 
zbóż wiazałkami”; 13.55—14.25 — 
Mechanizacja rolnictwa — powtó­
rzenie; 16.40 — Dziennik; 16.50 — 
Ekran z bratkiem oraz film z se­
rii „Thierry Śmiałek”; 17.55 — Ma­
gazyn — „Postęp”; 18.25 —
Nowości ekranu: 18.45 — Pro­
gram filmowy; 19.20 — Dobranoc; 
19.30 Dziennik: 20 — Wał Pomor­
ski — program z cyklu: ..Drogi 
zwycięstwa”; 20.30 — . Tydzień w
Acapulco” fab. film
22.05 — Dziennik; 22.20

a mer.; 
Mistrzo

stwa Europy w jeździe figurowej 
na lodzie (pary sportowe).

PIĄTEK: 9.55 — Dla szkół — Za 
jęcia techniczne (kl. VII): Rysu­
nek techniczny; 10.30—12.05 —
„Gioconda bez uśmiechu” — film 
fab. prod. rumuńskiej: 12.45—13.15 
— Dla szkół — Przysposobienie 
obronne (kl. II i III licealne):

Władze kulturalno-oświato­
we nowotomyskiego duży na­
cisk kładą na rozwój sieci bi­
bliotek, ich modernizację, gro­
madzenie wartościowych księ­
gozbiorów, prowadzenie różne­
go rodzaju form pracy z książ­
ką. Wszystko to ma wielkie 
znaczenie dla rozwoju czytel­
nictwa i stawia powiat pod 
tym względem w czołówce wo­
jewódzkiej. Obecnie tylko z 
bibliotek publicznych korzysta 
prawie 21 proc, mieszkańców, 
do których dyspozycji jest po­
nad 121 tysięcy tomów. W po­
równaniu do roku 1938 ozna­
cza to 7-krotny wzrost czytel­
nictwa i 12-krotne powiększe­
nie się księgozbiorów. Co roku 
dokupuje się tu około 12 tysię­
cy tomów.

Spośród 22 bibliotek publicz­
nych 17 pracuje w nowo wy­
budowanych lub gruntownie 
zmodernizowanych lokalach, 
umożliwiających prowadzenie 
szerokiego zakresu pracy z czy 
telnikami, jak spotkania autor­
skie, odczyty, wieczory dobre­
go czytania itp. Najładniejszą 
w województwie i wyróżniają­
cą się bogatymi formami pra­
cy jest Powiatowa i Miejska 
Biblioteka Publiczna w No­
wym Tomyślu, którą kieruje 
od lat Czósław Krolek.

OTACZAJCIE DZIECI 
NALEŻYTĄ OPIEKĄ, NIE 
POZWALAJCIE, ABY BA­
WIŁY SIĘ ZAPAŁKAMI.

„Rozpoznawanie skażeń, odkaże­
nia, dezaktyzacja i dezynfekcja’?; 
14.25—15.30 — Politechnika TV -Ł- 
Rysunek techniczny (I rok): „Za­
pis konstrukcji”. „Zapis konstrtik 
cji a proces konstruowania i wy*
twarzania’
16.50 — 
A ula — 
film pt.

”; 1G.40 — Dziennik;
Dla młodych widzów:

sesja X, „Zrób to sam”, 
„Mediolan”: 17.50 —

„Kronika tygodnia”; 18.05 — „Nie 
tylko dla pań”; 18.25 — Program 
pt. „Nauka i kamera”: 18.55 — 
„Gramy o telewizor”; 19.20 — Do 
branoc i Dziennik; 20.05 — „Hek­
tor Kamieniecki” — polski film
Tv z serii 
chała” (ode.

„Przygody pana Mi-

Teatr TV
13 — ostatni): 20.35 

— Henryk Ibsen:
„Nora” — Tłumaczenie J. Frueh- 
ling. Adaptacja i reżyseria — W. 
Zatorski; 22.05 — Dziennik; 22.20 
— Mistrzostwa Europy w jeździe 
figurowej na lodzie (jazda dowol 
na kobiet) — (Leningrad).

Tv zastrzega prawo do zmian.

Bibliotekarze powiatu nowo- 
tomyskiego odnoszą wiele suk 
cesów w rozmaitych konkur­
sach, organizowanych przez
wojewódzkie lub centralne 
środki. M. in. znaleźli się 
krajowej liście laureatów 
konkursie „Złotego Kłosa” i

O- 
na 
w 

we
współzawodnictwie powiato­
wych bibliotek publicznych.

(zd)

Z Leszczyńskiego

Rolnicy kultywują
tradycje chóralne
Jedna z najpiękniejszych 

form pracy kulturalno - oświa­
towej — ruch chóralny — za­
częła od paru już lat powoli acz 
systematycznie zamierać. Dlate 
go niezwykle cenne są inicjaty 
wy niektórych społecznych 
działaczy k-o zmierzające do 
rozwijania wśród młodzieży 
tej formy działalności.

Do takich ludzi należy m. in. 
dwóch rolników z Swięciecho- 
wy kolo Leszna: Henryk Woj­
ciech, który już od 1945 roku 
pracuje w chórze „Cecylia” a 
od 1948 r. dyryguje nim, oraz 
długoletni kierownik tego chó­
ru — Wojciech Karolczak.

Obaj „przywódcy”, dzięki 
wytworzonej w kolektywie 
chóralnym dobrej, koleżeń­
skiej atmosferze zyskali uzna­
nie i sympatię młodego i star*-

Znany z operatywności Pań­
stwowy Teatr im. A. Fredry w 
Gnieźnie wystawił niedawno 
nową premierę, przeznaczoną 
dla najmłodszych widzów. Jest 
to baśń muzyczna, nosząca 
tytuł „Diabeł bez maski”, któ­
rej treść oparto na białoru­
skich motywach ludowych. Au 
torami sztuki są Jo Maass i 
Heide Reinhold, a przełożyła 
ją Małgorzata Maciejewska. 
Dorośli aktorzy przeobrazili 
się tu w postacie bajkowe: 
złego dziedzica, dzielnego Sa 
szę, sprytnego handlarza i 
główną postać - przebiegłe­
go diabla, który usiłuje za­
siać zlo na ziemi. Wiele tu me 
tafor, nawiązujących do co­
dziennego ludzkiego życia. U- 
dział w walce dobra i spra­
wiedliwości ze złem i głupotą 
biorą także - jak w każdej 
niemal bajce - postacie zwie 
rzece. W tej scenicznej baśni, 
wyreżyserowanej przez Edmun 
da Derengowskiego, wiele 
jest wesołych, melodyjnych 
piosenek, do których muzykę 
skomponował Ryszard Gardo. 
Inicjatywie gnieźnieńskiego 
teatru należy tylko przykla- 
snąć, że pomyślał także o mlo 
dych widzach. Na zdjęciu: 
scena zbiorowa „Diabła bez 

maski." (zd)
Fot. — G. Wyszomirska

emeryci — spółdzielcy z No­
wego Tomyśla. Lcszczyniaćy 
byli również na wczasach w 
Domu Chłopa w Warszawie i 
korzystają z wycieczek krajo­
znawczych, organizowanych 
przez Radę Zakładową i Ko­
misję Kobiet.

Aby emeryci i renciści nie 
tracili kontaktu z zakładem 
pracy i byli na bieżąco zapo­
znawani z rozwojem i rozbu­
dową zakładów spółdzielczości 
samopomocowej, organizuje 
się dla nich wycieczki do róż 
nych wytwórni, magazynów i 
zakładów. Zwiedzili oni np. 
Zakłady Przetwórcze w Ry­
dzynie, magazyny zbożowe w 
Dobrej myśli i wytwórnię pre­
fabrykatów w Osiecznej.

Członkowie koła mogą rów­
nież uzupełnić swój budżet 
domowy, podejmując pracę w 
składnicy akt, stołówce i pra­
cowniczej kasie zapomogowo- 
pożyczkowej PZGS oraz przy 
inwenturach i innych doryw­
czych .pracach w gminnych 
spółdzielniach.

Niemałą rolę w działalności 
koła spełniają tzw. mężowie 
zaufania, którzy interesują 
się warunkami materialnymi 
emerytów, odwiedzają ich w 
czasie choroby, a przede 
wszystkim są łącznikami po­
między Kołem i Zarządem 
PZGS a emerytami.

Dla uczczenia ćwierćwiecza 
Polski Ludowej członkowie ko 
la przepracowali w czynie spo 
łecznym 250 godzin przy po­
rządkowaniu terenu ośrodka 
wypoczynkowego w Boszko­
wie.

Podczas wspomnianych ob­
rad pożegnano dalszych trzech 
zasłużonych dla spółdzielczo­
ści samopomocowej pracow­
ników, którzy przeszli na eme 
ryturę. Są to Jan Kędziora, 
Józef Smorowiński i Ignacy 
Jurkiewicz. Spotkanie zakoń­
czyło się turniejem wiedzy o
Leninie, 
przez Koło 
przy PZGS.

zorganizowanym
ZMW i TPPR 

(r)

Seminarium młodzieżowe 
poświęcone Leninowi

Z inicjatywy Zarządu Szkol 
nogo ZMW i TPPR przy Tech­
nikum Weterynaryjnym we 
Wrześni odbyło się Młodzieżo­
we Seminarium poświęcone 
życiu i działalności Lenina. 
Przybyły również delegacje or­
ganizacji młodzieżowych z ze­
społu techników rolniczych w 
Poznaniu - Golęcinie, Powodo­
wie, Sierakowie, Bojanowie i 
Powierciu. Celem spotkania 
było pogłębienie wiedzy i zro­
zumienia idei leninizmu. Semi­
narium było jedną z form przy 
gotowań młodzieży do startu w 
III serii eliminacji XI Olim­
piady Wiedzy o Polsce i Świę­
cie Współczesnym.

W czasie seminarium odbyło 
sie uroczyste wręczenie legity­
macji członkowskich ZMW 
uczniom klas pierwszych. W 
seminarium uczestniczył se­
kretarz KP PZPR we Wrześni, 
Marian Kujawski oraz przed­
stawiciele ŻW i ZP ZMW oraz 
ZP TPPR. (jac)

szego społeczeństwa, dzięki
czemu chór liczy dziś ponad 
60 członków.

Zespół występuje corocznie 
na różnych uroczystościach. 
Na międzypowiatowych i wo­
jewódzkich zjazdach chórów 
zdobył szereg wyróżnień i na­
gród. Przydałoby się więcej ta 
kich chórów, (zj)

Współpraca kół ZMW
W ramach współpracy kół 

ZMW dwu sąsiadujących ze 
sobą wsi: Słupi Wielkiej i 
Sniecisk odbyło się niedawno 
w Słupi Wielkiej spotkanie 
młodzieży. Młodzież ze Snie­
cisk zaprezentowała zespół ta­
neczny „Miniwielkopolanie”

(rk)

Z Obornik

Sankcje i profilaktyka
Komisja Bezpieczeństwa i 

Porządku Publicznego PRN w 
Obornikach analizowała ubie­
głoroczną działalność Kole­
gium Karno-Administracyjne­
go. Ogółem do Kolegium wpły 
nęło 1018 Wniosków o ukara­
nie. Suma n^ożonych grzy­
wien przekroczyła pół miliona 
zł. Wiele uwagi Kolegium po­
święca profilafktycznemti wy­
chowaniu społeczeństwa. Od­
byto 19 rozpraw publicznych 
w tym 12 w zakładach pracy, 
5 w szkołach średnich i 2 w 
klubach wiejskich. Nałożono 57 
dodatkowybh kar w postaci po 
dania orzeczenia dó publicznej 
wiadomości przez powiatowy 
radiowęzeł, lub wywieszenie na 
tablicy ogłoszeń gromadzkiej 
lub miejskiej rady narodowej 
oraz w zakładzie pracy.

Członkowie Kolegium odbyli 
72 spotkania z ludnością na któ 
rych omawiano problemy o- 
rzecznictwa w sprawach na­
gminnych wykroczeń np. alko- 
holowo-chuligańskich. drogo­
wych i drobnych kradzieży.

Komisja Bezpieczeństwa i 
Porządku Publicznego wysoko 
oceniła pracę Kolegium, zale­
cając zaostrzenie kar w stosun­
ku do zatrzymanych kierow­
ców, u których stwierdzono 
spożycie alkoholu, (bor)

Z Kórnika

Wędkarze—społecznicy
Kórnickie koło Polskiego Związ 

ku Wędkarskiego liczy 236 człon­
ków. Niektórzy z nich osiągają 
bardzo dobre wyniki w sporcie 
wędkarskim. Np. Jerzy Cza_kow- 
ski prezentował PZW na zawo­
dach międzynarodowych w Cott­
bus jako mistrz wędkarski okrę­
gu poznańskiego w latach 1968 i 
1969. Koło PZW pracuje aktyw­
nie w czynach społecznych. Oczy 
szczono m. in. cześć terenu nad 
Jeziorem Kórnickim. Wędkarze pra 
cowali również przy budowie bois 
ka sportowego. Poza tym na bu­
dowę szkoły tysiąclecia w Siera­
kowie koło kórnickie PZW prze­
kazało 4 560 zł. (rk)
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